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S t a n o w i s k o  F r a n c y B  ś B c J m L
Genua. PAT. Dotychczas cienia żadnych 

wiadomości o tem, czy Belgijczycy i Fran­
cuzi podpiszą memoryał, przypuszczają je­
dnakże, że Belgijczycy zwlekają tylko z p o ­
wodu rokowań naftowych i żc jeszcze na 
czas przystąpią do memoryału. Komunikują 
dalej, że w Paryżu osiągnięto d  tej sprawie 
zupełno porozumienie między Belgią a Fran* 
cyą. Ma to wynikać z oświadczenia rady mi­
nistrów, że będzie postępowała solidarnie z 
Belgią. Francya nie chce przed Belgijczyka- 
mi wyrazić swej zgody na memoryał i pra­
gnie ..przeczekać na decyzyę Belgów, która 
ma rychło nastąpić.

Przed odpowiedzią sowietów.
Genua. PAT. W kołach członków konie. - 

rencyi słychać, że Rosyanie wręczą swą od­
powiedź najprawdopodobniej jutro albo po­
jutrze sądzą; żc Rosyanie uznają memoryał 
za podstawię do dalszych tokować. M..»vią 
także, że wczoraj delegacya włoska zapro­
ponowała wybranie bezzwłocznie komitetu, 
któryby miał się zająć uznaniem rządu so­
wieckiego de iure, twierdzą nawet, żc ulwo 
rżenie takiego komitetu jest rzeczą postano­
wioną i że będzie wkrótce oficyalnie ogło­
szone, skoro tylko nadejdzie odpowiedź ro­
syjska. Pogłoska ta na razie nic została urzę­
dowo potwierdzona,

Wiedeń. PAT. ,,Neue freie Pier.se" donosi 
z Genui: Cziczerin oświadczył w sprawie 
memoryału wręczonego delegacyi rosyjskiej: 
Delegacya rosyjska uczyni zarzuty przeciw 
większej części artykułów memoryału, sądzi 
ona, że byłoby niedorzecznością, aby Rumu­
nia zatrzymała Besarąbię — podczas gdy so­
wiety miałyby wydać walory rumuńskie, 
które wzięły podczas wojny w przechowanie. 
Dalej podniosą Rosyanie sprzeciw przeciw 
art. 1 dotyczącemu propagandy, ponieważ 
zakazuje on rządowi rosyjskiemu nie tylko 
wszelkiej agitacyi w obcych państwach, ale 
chce go także zobowiązać do występowania 
przeciw obcym obywatelom, którzy na te­
ry toryum rosyjskiera agitują przeciwko wła­
snym państwom. Co dotyczy najważniejsze­
go art. 7, traktującego o własności prywa­
tnej to powiedział Cziczerin, że postanowie­
nia tego artykułu w przyszłości nie przyspo­
rzą trudności, jednakże zastosowanie ich do 
przeszłości jest nie do przyjęcia. Wreszcie 
żalił się Cziczerin, że o kredytach dla Rosyi 
jest mowa tylko we wstępie do memoryału, 
zaś w samym inemoryale niema o nich na- 
iwet wzmianki.

Moskwa. (AW). Ostatnie enuncyacye i 
przemówienia przedstawicieli władzy sowie­
ckiej wskazują na to, iż sowiety powzięły 
jak się zdaje ostateczną decyzyę przyjęcia 
warunków stawianych delegacyi bolszewic­
kiej w Genui, Stan ekonomiczny państw — 
jak oświadczył Kałenin na zjeździe Central- 
Mga Komitetu — zniewala rząd sowietów 
•to raukama pomocy Zagranicą, Zwlekanie z

ueeyzyą w tym względzie może ziniemc 
stan rzeczy na niekorzyść Rosyi sowieckiej 
i dać jeszcze większe atuty w ręce państwom 
kapitalistycznym. Warunki, jakie będzie
zmuszona podpisać w Genui delegacya ro­
syjska nie oznaczają — zdaniem Sokolniko- j
wa — kapitułacyi komunizmu wobec kapi­
tału. Jesf to tylko chwilowe ustępstwo w ce­
lu uzyskania wzmocnienia frontu ekonomi­
cznego Kosy i sowieckiej przy trwałem opar­
ciu sic o sojusz z Niemcami, by następnie 
po nrzywróceniu zachwianej równowagi eko 
nomicznej zrzucić z siebie raz na zawsze 
krępujące pęta kapitału.

Genua, PAT. (WBKj Dziś odbyła się kon-
iercncy.a Dra Wirtha i Dra Rathcnaua z LI. 
Georgom we willi Albcrli.

Genua. PAT, Delegacya włoska odbyła 
dziś naradę. Ambasador Barrere wczoraj 
po otrzymaniu wiadomości od. francuskiej 

ministrów odbył wczoraj konferencyęr.
z aasparem w obecności dra Benesza. M ó­
wią, że konfereneya ta pozostawała w zwią­
zku z przygotowywaniem gwarancyjnego
paktu pokojowego oraz traktowaniem kwe­
sty! rosyjskiej. Delegacya czesko-słowacka 
w obu tych sprawach miała zająć nowe sta­
nowisko.

wraca w pś&fak
Wiedeń. PAT „Neue freie Presse" donosi
Paryża, żc między Poincarem a Barthou

a.siąpiło zupełne porozumienie i Barthou 
. piątek p o ,, raca du Genui,

t l& d s l& iś a  y o y c i  C i@ €> r@ ® ’ a ,
Wiedeń. PAT, ,’,Neue freie Presse" donosi 

-: Paryża: Pcrtina* podaje w Kcho de Paris, 
/.c po odje/dzie Barthou wręczył Barrere 
Lloydowi Geurgemu ważne doniesienie Poin- 
carego, iż przed 31 maja nie może zapaść 
żadna decy/.ya w sprawie zagadnienia repa- 
lacyjuego. Na to odpowiedział Lloyd George 
krótko: W czerwcu ja nie będę miał czasu.

Ze źródeł angielskich słychać, żc Lloyd

George oczekuje, iż na kcnlerencyi Barthou 
z Poincarem tenże zwróci się do polityki an­
gielskiej. Belgia usunęła się z dyskusyi nad 
kwestyą rosyjską. Francya pójdzie za tem, 
je/ełi decyzya Belgii będzie definitywna.

Gem a, (ĄW). L. George zawiadomił de­
legata francuskiego Barrere, by ten doniósł 
do Paryża, iż odmowa Francyi i Belgii w. 
sprawie podpisania memcryalu do Rosyi śo-. 
wieckiej nie wstrzyma wcale dalszego toku 
sprawy.

Geuaa. (AW) Korespondent „Neue Freie 
Presse" donosi, jakoby L. George oświad­
czył Szancerowi, iż pokój z sowietami musi 
być zawarty, choćby bez udziału Francyi i 
Belgii.

Wieści o zamiarach FrancyL
Londyn. (AW) Dzienniki angielskie dono­

szą z Paryża o rzekom em zamiar so Fran-y 1 
odrębnego postępowania wobec Niemiec, 
które miałoby nastąpić po dniu 30 maja o 
ile by Niemcy nie dotrzymali swoich zobo­
wiązań reparacyjnych. We Francy! pr
towują już inobilizacyę dwóch roczn ik____
mianowicie tych, które brały udział w woj­
nie światów ej i straciły około 150.000 lodzi.

p» i nam.
Praga, PAT. (WBK), „Czeskie Słowo" pi­

sze: Czesko-słowacka delegacya w kwestyi 
memoryału pod adresem Rosyi nie mogła 
pójść za przykładem FrancyL Jakkolwiek 
Czcchosłowacya nie obiecuje sobie wielkich 
sukcesów gospodarczych z rozpoczęcia sto­
sunków z Rosyą, to jednak musi uregulować 
swój stosunek do tego państwa z punktu wi­
dzenia własnych interesów, które tym ra­
zem nie są identyczne z interesami fr r-
skiemi.

w k
Genua. PAT. W obec ukończenia prac ko­

misy: finansowej po przyjęciu jej sprawo­
zdania na wczorajszem posiedzeniu plenar- 
uem prz.e w odnicz ący polskiej delegacyi w 
sprawach finansowych Wieniawski rrmćeił 
Lyenuę,

r a m ®
C S  w i f  O !  W S l G i s a

Warszawa. (M. Teł. wł.) Donoszą z Genui: 
Na obiedzie, wydanym przez miii. Skirmuuta 
na cześć przewodniczących delegacyi, roz­
mawiał min. Skirmunt z L. George'm, który 
był w doskonałym humorze. Skirmunt wska­
zywał na potrzebę uregulowania wschodnich 
granic Polski, L. George odpowiedział, że 
rozumie to dobrze i uczyni wszystko, co le­
ży w jego mocy, aby życzeniom Polski zu- 
dość uczynić, Skirmunt zaznaczył również 
iż w opinii narodu polskiego o żadnych 
ustępstwach tery toryalnych nie może być 
mowy. W sprawie tej Skirmunt konferować 
będzie jeszcze z L. George'm.

Nie jest wykluczonem, że sprawa granic 
Polski załatwioną będzie na najbliższem ze­
braniu Rady Najwyższej. Niewiadomo tylko-

kiedy i gdzie zbierze się Rada, w każdym 
razie L. George nalega, aby Rada Najwyższa 
zebrała się przed końcem konferencyi ge­
nueńskiej.

Wiedeń, PAT. „Neue freie Presse” donosi: 
Wedle komunikatu angielskiego biura praso­
wego w Genui Lloyd George obstaje przy, 
teiii, aby mocarstwa sygnatarne traktatu
ue^sałskiego zebrały się przed 31 maja w 
Genui a nie gdzieindziej.

Zwracam uwagę, że ule p lą cę  żadnych 
długów robionych przez moją żonę z doraa 
Arattea
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ongres zy
Kraków, 6 maaj.

(111.) Ź. B. K. pudała krótką a ważką wia­
domość, którą należy siinie podkreślić, aże­
by nie uszła uwagi. Oto już w dniu 21 maja 
ma się ponownie zebrać ogólno - żyd o wski 
Kongres amerykański we Filadelfii.

0  amerykański kongres ogólno-żydowski, 
jo  znaczy taki, w którym uczestniczyć mają 
.wszystkie partye żydowskie, toczył się, jak 
.wiadomo, swego czasu wielki spór w Ame ■ 
ryce. Były ugrupowania, które się bały pew­
nej Hegemonii najsilniejszej i najsprężystszej 
Iw żydostwie organizacyi, syonistycznej, i 
dlatego me chciały iść na kongres, ażeby nie 
utracić pozorów swojej samodzielności i — 
niezbędności. Inne stronnictwa znowu uwa­
żały, że nic wolno w „golusic" zbyt głośno 
mówić o Palestynie. Ponieważ jednak kon­
gres żydowski nie może pomimo najszczer­
szej chęci milczeć o tern centralnem zaga­
dnieniu żydostwa, więc wolały stronnictwa 
te w miarę słabych sił swoich sabotować 
potężne zjednoczenie się żydostwa amery­
kańskiego i nie dopuścić, by się kongres ze­
brał. Lewicowe partye znowuż, ogólno-so- 
cyalistyczne i „Bund” , nie mogły przezwy­
ciężyć organicznego wstrętu do współpracy 
ze „zgniłą” burżuazyą. Coś takiego stanowi 
zawsze zbrodnię przeciw świętemu duchowi 
skrzepłego doktrynerstwa.

1 tak się to stało, że opozycya i sabotaż 
M y  nie małe. A  jednak zdrowa myśl, a 
może i zdrowy instynkt mas żydowskich, 
zwyciężyły — kongres przyszedł do skutku. 
Około 400.000 dorosłych Żydów brało udział 
we wyborach na kongres i dało mu siłę i au­
torytet swojej wielkiej liczby.

Dziś cłryba nie potrzeba szeroko się roz­
wodzić nad olbrzymiem znaczeniem, jakie 
ten końgres miał dla żydostwa, szczególnie 
wschodnio-europejskiego. Podczas konferen- 
cyi pokojowej w Paryżu duża część ciężaru 
zastępstwa praw żydowskich spoczywała na 
barkach delegacjń amerykańskiego kongre­
su, której przewodniczyli mężowie takiej 
intelektualnej i etycznej miary i wagi, jak 
Louis Marshall i Julian Mack. Dopiero pó­
źniejsze generacye będą opowiadały o czy­
nach tych dwóch mężów, o ich bezgranicz- 
nem oddaniu się sprawie żydowskiej i o ich 
umysłowej sile, z jaką praw swoich braci 
bronili.

Istotnie był ich wpływ na prezydenta 
SWllsooa, a zatem na najwybitniejszego wład­
cę w konferencyi pokojowej, wprost decydu­
jącym w kwestyacn, tyczących się położenia 
Żydów na W schodzie Europy.

Powiadamy, że o tem dopiero późniejsze 
generacye będą opowiadały. Dzisiejsza ge­
neracja całego ogromu odniesionego wów­
czas zwycięstwa ocenić jeszcze nic może, bo 
na razie ma tylko „świstek papieru” w rę­
ku. Dzisiejsza generacya ma w ręku na razie 
tylko niejako skrypt dłużny, który się pod­
pisało, ale którego się nie spłaca. Rzecz ja- 
snai — prawa mniejszości narodowych, jak­
kolwiek się z nich bardzo obficie na śwtecie 
.korzysta i jakkolwiek się już stały składo- 
wą i organiczną częścią ofieyalnej terinruo- 
logii międzynarodowej, to jednak dla Żydów 
istnieją tylko na papierze. Taki jest zwy­
czajny los „wynalazków” żydowskich, — 
wynalazcy sami najpóźniej mają z nich real­
ne korzyścL Ale w końcu i Żydzi się ich' do­
czekają. A  kiedy późniejsze pokolenia ży­
dowskie doznawać zaczną całego dobro­
dziejstwa, jakie z tych praw wypływa, to 
,wtedy dopiero zdołają zmierzyć wielkość po­
litycznego zwycięstwa, jakie żydostwo w r. 
1919 odniosło w Paryżu.

A  historya im powie, że w dużej mierze 
{zawdzięczać npleży zwycięstwo to — ame­
rykańskiemu ogólno -żydowskiemu kongreso- 
jri, Qa ta był tym autorytatyw ny raccoda-

wcą, którego głosu i mocarze tej ziemi słu­
chać musieli. I słuchali — na razie tylko 
teoretycznie. Do praktyki jeszcze nie do­
szło.

Zdawało się jednak, że wszystkie żywioły, 
które za piewszym razem usiłowały nie do­
puścić do kongresu, teraz tembardziej do 
niego nie dopuszczą. Wszak teraz mają za 
sobą ogólny nastrój całego ludu amerykań­
skiego, który postanowił wycofać się zupeł­
nie ze spraw starej, „zgangrenowanej" Eu­
ropy, Starej bowiem „doktrynie Mowroe‘go": 
Ameryka dla Amerykan nadano jakiś nowy 
akcent: tylko Ameryka dla Amerykan. Ame­
rykanie niej. dopuszczając innych państw do 
mieszania się w swe sprawy, postanowili 
nie mieszać się zupełnie do "spraw innych 
państw, choćby te państwa domagały się te­
go, prosiły i błagały o nie. W  takim ogól­
nym nastroju, który się niewątpliwie udziela 
wszystkim warstwom ludności, bez różnicy 
wyznania i narodowości, byłoby, — tak się 
zdawało, — znacznie łatwiej nie dopuścić 
do kongresu, aniżeli wówczas, kiedy w ca­
łej Ameryce panował powszechny nastrój 
„dnterwencyonistyczny” . W czasie, gdy cała 
Ameryka ożywiona była jakiemś żywiołowem 
wprost pragnieniem ratowania świata i Żydzi ; 
zapragnęli czynów i wystąpień, zmierzają­
cych do ratowania Żydów Europy, Ale dziś, 
skoro Ameryka ogłasza swoje „desinteresse- 
ment” wobec Europy, to można łatwiej Ży­
dów amerykańskich skłonić do „desinteres- 
sement” wobec Żydów europejskich.

A jednak — kongres dochodzi do skutku. 
Za parę tygodni zaledwie znowu się zbiorą 
wybrańcy owych 400.000 dorosłych amery­

kańskich* Żydów, aby radzić nad losem rWTł* 
ich braci, A  wierzymy, żc coś dobrego, wiel* 
kiego uradzą. Btfacia nasi z tamtej strony 
oceanu okazali, że nie gubią się w pustem 
gadaniu, a myśli ich są przeważnie skiero­
wane Iw raakiym czynom. Ich pomoc mate- 
ryalna, jakiej użyczyli schorzałej i ginące) 
Europie, wykazała rozmiary tak wielkie I 
rozmach tak silny, że musiała świat zadzi­
wić, chociaż samo wykonanie dzieła ratunku 
nie zawsze odpowiadało pięknym zamiarom

Teraz, tak spodziewać się należy, stanic 
na porządku dziennym, jako centralny pro­
blem kongresu, sprawa Palestyny. A  w tej 
sprawie domagamy się od braci w Ame­
ryce nietylko materyalnej pomocy, ale też 
moralnego poparcia. Zbyt duża jest polity­
czna waga Żydów amerykańskich, ażeby 
ogćlno-żydowski kongres nie musiał zawa­
żyć na szali w chwili, kiedy ostatecznie łos 
Palestyny się rozstrzyga Uesteśmy pewni, 
że kongres amerykański znajdzie znowu sil­
ne i ważkie słowo, które zdobędzie sobie 
posłuch.

A  kto wie? Może wolno snuć dalej swojte 
myśli i nadzieje i widzieć już dzisiaj jako 
ciąg dalszy ogólno-żydowskiego kongresu w 
Ameryce — kongres ogólno-żydowski całe­
go świata. Wszak myśl ta jest już dosyć doj­
rzałą, ażeby można było niezadługo przystą­
pić do jej zrealizowania. Niema, zdaje się, 
dzisiaj żydowskiego polityka o szerszym ho­
ryzoncie, któryby nie uznał konieczności ta­
kiego skupienia żydowskiego.

Amerykańskie żydostwo dało swojemu 
narodowi dużo w ostatnich latach. Ono jest 
powołane do tego, by dać mu jeszcze więcej 
i władne, by powołanie to w czyn obrócić, 
aż Ju zbudowania tej organizacyi, która zdo­
ła zupełnie i szczęśliwie rozwiązać całą bo­
lesną kwesiyę żydowską.

Warszawa. (M. Tel. wł.) Dzisiejsze przemowy 
przywódców wielkich klubów w czasie ogólnej 
rlyskusyi nad programem rządu wykazały, że a- 
larmy pTasy o przygotowaniach prawicy i cen­
trum do wywołania kryzysu rządowego, wywarły 
decydujący wpływ nie tylko na formę, lecz i na 
treść wygłoszonych przemówień Tak więc wiel­
kie chmury przeszły bez deszczu. Nikt z mówców, 
a przemawiali najwybitniejsi, jak p. Witos, Głą- 
biński i inni — nie przemawiał w ten sposób, 
by rząd miał potrzebę żądać głosowania nad vo- 
lum zaufania.

Pierwszy w dyskusyi zabrał głos Witos. Mo- 
i wa nacechowana była wielkim rozumem męża sta­

nu, oo jest tak rządkiem u przywódców PSL., 
operujących przeważnie demagogiameini hasłami. 
Witos był wcale oględny w stosunku do wszyst­
kich członków Rządu.

Mowa p. Głąbińskiego wygłoszona bez patosu 
przeszła bez większego wrażenia. Przemawiali

nadto: p. "Wojdaliński (Zjedn. Lud. Nar), ks. Adam­
ski, (Gh. Dem.) i Dubanowicz (N. Str. Roi.) Na 
tem dalszą dyskusyę odroczono do jutra.

Przed porządkiem dziennym zgłoszono trzy in­
terpelacje: Nar. Dem Wnibsła iuterpełacyę W
sprawie fałszywych inl'ormocyi, nadsyłanych 
przez red. Eisenberga z Genui. Ostatnio bowiem 
p. E.s padłszy ofiarą intrygi, lub rozbujałej fan- 
lazyi, doniósł, jakoby wszystkie państwa, a więc 

I i Polska, prócz Franeyi i Belgii, podpisały me- 
i rnoiyał do sowietów. Informacya ta okazała się 

j  mylną, bowiem, jak wiadomo, memoryał podpisał 
j jedynie przewodniczący komisyi pdit. p. Szancer. 
I Interpelanci popierali swe argumenty tem, i i  p. 
j E. wyjechał do Genui na koszt rządu,

Dwię następne interpelacje odnosiły ‘się: pierw­
sza do pogłosek o utworzeniu bezwyznaniowej 
gfmiaiy, druga do ekscesów poiicyi sosnowie­
ckiej w dniu 1 maja.

-oo-

Akcya rządu w walce z drożyzną.
Warszawa. PAT. Minister spraw wewnętrznych 

rozesłał do wszystkich wojewodów następujący 
okólnik w sprawie zwalczania drożyzny: Szybki 

1 wzrost drożyzny środków pierwszej potrzeby w 
ostatnich (tygodniach przybiera rozmiary niepo­
kojące. Przyczyny tego zjawiska są bardzo różno­
rodne. Wobec tego rząd postanowił przedsięwziąć 
wszystkie środki doraźne, w szczególności zarzą­
dzić to wszystko, co może zaradzać brakowi to­
warów: ułatwić przywóz z zagranicy przez cof­
nięcie zakazów, obniżenie ceł i taryf przewozo­
wych na kolejach, tudzież utrudnić wywóz przez 
wydanie odpowiednich zakazów i dopilnowanie 
granicy. Na brak towarów wpływa niewątpliwie 
ufcnyślnc magazynowanie tychże przez spekulan­
tów. Wykrywanie takich składów i pociąganie 
winnych do odpowiedzialności może także częścio 
wo zapobjedz drożyźaie. Ppieranie ruchu spo- 
żywczo-spółdzielczego stanowi także jedną z dróg 
do uzdrowienia stosunków w dziedzinie wymiany 
towarów, gdzie rządzi obecnie niepohamowana 
chęć zysku i spekul&cya. Należy również zwró­
cić uwagę i przypilnować, aby czynniki samo­
rządowe współdziałały więcej inienzywnie z ko- 
Hąayami ha dania cen.

i u a  aa p ic i  p ID.
Warszawą. (M. Tel. wŁ)Charge d‘affaires polski 

w Moskwie, p. Stefański, złożył w komisaryade 
spraw zagranicznych następującą notę werbalną: 
23 marca posterunki czerwonej armii z komisa­
rzom na czele przeszły około Rakowa, po w.
stołpski, granicę Polski, poczetn uprowadzili ze 
sobą 2 obywateli polskich. Rząd polski protestuje 
jaknajenergiczneej przeciw pogwałceniu granic 
Polski przez czerwoną armię, i żąda natychmia­
stowego uwodnieniu obywateli polskich, suro­
wego ukarania winnych oraz odpowiedzi w jąk­
ną jkrótszym czasie.

Przed objęciem G. Śląska.
Opol®. PAT. W dniu dzisiejszym o godz. 5 pop. 

odbyło się pod przewodnictwem generła Leronda 
posiedzenie komisji międzysojuszniczej celem o- 
mówieuia decyzyi, którą ma wydać komlsya w 
n5 ć̂l paragrafu 6 aneksu do do ort. 88 traktatu 
wersalskiego w przedmiocie oddania odpowie­
dnich cagAd Górytago iMąske Poiac* i NfcsacMą,

A



CMW *  mm* U k i ZOSlaJ j tU c Ż t ?  w  Ż yc ie  \vpm v. ad io-
W , iJfcw t-Sił uie ustalono jeszcze terminu wyku- 
| W  p»l«atow pazerny kłowy di. 
i Ma., j, podatek p. zt (myślowy obejmuje właściwie
* dwa podatki,
*  l t  .Ł  ■. zasadniczy podatek przemysłowy, 

Mą opłacać będzie przez wykupienie świa 
piMsay Joiwych (patentów) i ’  dodatkowy po- 
pe*emys«W,y, który się połąQr4ć. będzie w

| C 1 procentów od zysku.
Pldeieważ w y k u p i świadectw ( p a lA u ó w )  iw*, i- 

M J *  W V ótkiui czasie, przeto chciałoyoi w o 
p f i i j i i  m yta ch  przedstawić przepisy dotyczące 
4qg» podatku przemysłów, j o  zasadniczego, ssa- 

aafite omówienie drugiego podatku pro- 
regv ad Jysku do jednego z naatępnych, ar-

Zsmhuumot podatek przemysłowy (patenty) 
Opłacaj u 1) przedsiębiorstwa handlowy ^  tlórych 
ittotą  takie przedsięhior*t\va kredytowe i ubez- 
pieećdDiowe, pośrednictwa handlowe i wszelkic- 

rodzaj a ant.repryzy i dostawy, 2) puAcjUI^bior- 
XW« przemysłowe, a w szczególności zakłady fci- 
w j c _  , rzemieślnicze, górnicze i przewozowe. 
B) Osobiste zajęcia pratl fsb>u do których na- 
itttb OŁspedySarzy nie l^rinpfiujĄcy cxklźielo.rch 
kantorów i pomocników handlowych, maklerzy 
giełdowi, ajenci towarzystw ubezpieczeniowy en i 
przedsiębiorstw przewozowych oraz jjuslyluryi 
Śfltwdytowych, o ile nie utrzymują oddzielnych kan- 

— pośrednicy h radiowi nie prowauzący od- 
Zakładów i Rłbj^cj p Różujący.

Nic opraooją
(Więc logu podatku przemysłowego wszelkie wol­
ne zajęcia zawodowe (tokarze, adwokaci, notaryu- 
sze, wydawcy pism paryodyeanych, literaci, arty­
ści, inżynier w ie  i ujeuci), które podlegają tylko 
pdatkowi procentowemu od zysku.

C o  d o określenia
wysokości pcdn.lLu

prwmyslowegp oasadniczego (paleni!u) ćbaeli u- 
stawa miejscowości Państwa Ifllilłitgo na klasy 
(Kraków f. klasa), ^i.ś przedsiębiorstwa hand- 
dluwe, przedsiębiorstwa przemysłowe oruA osobi • 
ste zajęcia przemysłowo na kaiegorye. - -  Ustawa 
odróżnia pięć kategoryi przedsiębiorstw handlo­
wych, ośrn kategorii przedsiębiorstw przemyski 
wyeh i cztery kategorye oacbistyeli' zujęr przemy - 
słowy ch.

(Jduośnie do
piiKdsiębiorstw kuiuipiwyeh i pmum duwytb, 

to  ustawa w' dodalku li, i i i ,  do nriykt^u 3. urze-
J—MWMM— ■■■■faMrtsii——uw_>——mmLj
BU JEREMIASZ P hliNhhJU

P r  A. SU£SSEK

P&tentF przem ysłow a. .
I M )  p o d a t e k  p r a c i n j s l i i H y .  —- P iw a  r o d z a j e  p o d a t k ó w .  — Suto o p l a c u  
k l ł i d u l c z y  p o d a t e k  j i r z e i u y s i o w y  (p £ A u n ty j. — W j- s o k ó ś ć  p o d a t k u .  — 

W y d a n n ic t A U  ś w ia d e e t w  p r z e m y s ł o w y  ć u .
pudelek przemysłowy obowiązujący obe- t prowadza hlusyfikneye tych przedsiębiorstw wedle

i pu szczególnych kalęgoryi zależnie od znamion, 
j wetbe których zalicza su.; przedsięujtwstwo do 
■ danej kalęgoryi (np. przy przedsiębiorstwach ban- 
j ihowych |K>.szczególnych rodzajów, wedle rodna ja 
I i i ozmiarów handlu, sumy rocznego skupu, y r y m -  
i kości I;:: pi tai u zakładowego, rocznego koisbrffiegu, 
j ilości zajmowanych uhikaeyj, rocznego obrotu,
I z.ts pi /y przedsiębiorstwach bl zeinysŁow ych po- 
i szezc-gób iy ch  rodzajów wetlłe ilości i r o  m i a r a  m »
! s z y n , i ło w i  vryrobiouyc.li s u r o w c ó w  w g l ę t U t k  u- 
! zy-k-nych p r o d u k tó w , ilości za U uditl^uy <-k robu- 

in ik ó w  Ud:r.
W dodatku 1 \. do artykułu 3. zawiera sslawa 

wykas stawek 
zasadniczego podatku J>»zeniyvk»wejjo, a który 
wynosi rocznie przy przedsiębiorstwach handlo­
wych od 1.C6,0U) mK. (I kał.) do 2,500 mk (V k**Ł), 
zaś jkrzy przedsiębiorstwacii przemy sio vyeb od 
L50;(TOl ml. -I kal.) do 800 mk. (Y1TI kat), zaś 
w dodatku V do artykułu 3 zawiera ustawa wy- 

I kuz kw*d zasafbiiczejfjo podatku przunr^dowego 
[ od osobistych zajęć przomysiowych od 7&.000 tuk 
| do 10,000 mk. - Wreszcie zawiera ustawa w <k>- 
! datku do arlykuju |5. kjasynkucyę przedsiębiorstw 
| poszczegciLr.yi.łi kategoi-yi według vry sokości zy- 

-,ku, który je r. tioJślAwą do określenia nordiy zasa- 
| du.iezego podaikn puzemysłowego w razie nledo- 
; stateczności lub mcjusności znauuion zewuęu-znych 
i wedle klóryiu opluctiue być iniją świadectwa 
j przemysłowe, oraz w razie jakichkolwiek wąl- 

pt iwo soi oo do pi awiułowo ści ich opłaceniu. 
Trudno w ramach aitykułu szczegółowo pudać 

tę skomplikow ona uhsyfifcacyę przedsiębiorstw i 
dlatego ogiamczi,’ elp tylko do jircerktawiaua nej 
kJasyfikacy i

(idńftśnię do haiiditt to w a r ó w .

1 i ik o p i ichjf: ly lu le m  zu sad m c/cg x>  {todalku p rz e -  
iiiyslowego w  K r a k o w ie  (1 k la s a )  p r z y  sps'/tV iuży  
to w a r o w  w s ta ły c h  zttk la iltc h  i p oa u eszc zen tu c h  
u rzą d zo iiy c h  lub z a ste so w  nUycir do [wowadzmiu 
hajidlu (: L lc p a d i. u u; gamy na cli i idnycn u cStęp- 
flych  d la  kuptijucyelt staiycJi z a k ła d a c h ).

1) H a n d el li iin u w n y  • 1. k d .)  lj. sp rzc tla ż  p rz e w u  
ifi.li! parUitiui kupetim i [irzemysłmveoin
Itiii.łW) ińk.

2 ) (fu n d cl ui ti;jlirzu y  ' k a l. I k ) , k* .\  U p rz e w a ż n ie  
.prze.H iż d ro bn a  to w a r ó w  ia u ó w u o  d ro b n y m  k a p ­

ci, ni ja k  i sp ijży w e o m  52,(.)<H) ink. ^
;ij ilaudcl drobny (ku. lik), cxvli drobna #przo- 

dnż Iowal ów wyłącznie spożyw com w zakładach 
składających sił lyiko /, jejinego poJtoju, jeżeli w 
nich pracuje oprócz właścicielu lub zastępującego 
gd • lioruskgr* człotiL j rodziny uajw jrdeu do-

^ r .  11* IW)WY DMfBWflK Str. 8

Rosły głgtógt Mhisht — dluwo le.OOO mk.
4 )  A r tfb a a  tpróado... (h a t. I V ) ,  f o w a t i ó ^  ■.‘.■y*żlatjS 

gółuiouych \y spisie zajsuezonyłn do art. 3 'prze­
ważni,. nrlykuły pierwszi'j potrzeby; w stalylb nie 
wielkich pontieszezciiiach nią }X'siadą.jarych wy- 
glęidii pokoju bez istmrifWczeuia składowego, je­
żeli w uich pracuje oj.uócz właściciela lub r.astę- 
IHijscego go dorosłego (płonka rodziny najwyżej 

I iedcu doriisty płatny subjekt btmdłowy 4 ,2 5 0  m k  

j 5) Handel rozwozowy towai'ami wyszczegóLui»« 
j iIVroi w speeyałnyni wykazie TMJ mk, 
i 6) u  mulej ohuahty towarami wy. .. ^  (/Laotty- 
j aii w osobny tu w y k a z ie  2,500 uik

»■ iJ whwt |mwmy«tewe (p a te n ty )  
w y d a je  s ię  z  g ó r y  « »  nok i  o d n a w ia  s ię  jn  p u j i  
L  sty  .  u -a  k a ż d e g o  ro k u  m a p o d s ta w ie  dekłaraagpt 
p u ia ff l  k a  w  k tó r e j p od a ioa k  s a m  d e fe ła m je  k n -  
t e g o iy ę  ^ -w eg o p c a e d się U u «T lw a  i w y s o k o ś ć  n * -  
eać s ię  m a ją c e g o  p o ó a tł ti ^ aam iu k m ego , z a ś  h i a i  
ru stra cy i Podatków p r z y s łu g u je  prawo ł u u t i s K  
i ^ ir a w d z a u ia  p ra - id ło ś d  zd ek k  iu w a n e j  fc-tiflg*y 
r y i. —  Z a  p r o w a d z e n ie  p rzed sięb io raC w a e r a s  •  
so b is iy o n  z a ję ć  p r z e m y s ło w y  -h ben świadeoftoMt 
pac«M uystow e g o , a lb a  m  p o d s ta w ie  ś  .a tU K łw ą  
m n ie ja ze j w a r t o ś c i , w ła ścfio łe łe  i  •— 1 ~ ~ - ł . r  
p ean  o b o w ią z k ie m  O pła jcw ia  k » h  c y t p  trrflnfcm  
tw a  lu b  z a m ia n y  p o sied aiw ya i ś w jm to c tw e  M  « ó  
p o w ie d o ią  d o p > »ią  . n a d to  kaawe g n ą yw k a
d o  w y so k o śc i trzech k ru h o ej n a J o L to M f z a  tw d n d ąe- 
twb, j « k i e  W in n i b y li  o p ła c a ć .

SAR A. K U J  O k i PESUSC G R O SS
Oolebów TAdbs

ęc"ćBl w kwietniu 1322, 
za m in ct 'zaw iadom ień  e t s r u ją  1000  M k. na. %. V. E .

Z  okaxyi M lę c z y n  ist>g, tow . FcTSca u h ^ i  s  y . 
Satą Klturerówńą ^ruluiują «Tdeczrie 
845 Ge-dbaam, Adler, Klo^man 1 fcririnkto

Z  okw tyi uuMDqra aaseo^u k ol pp p . L eop old a  u b o h n  
z p. H anią Pennlk gratulMja i  t u  u m ie  
754  C lrm o  H eitk k io m ą  1 tł* SeklM.

7: ol.azyi zaręczyn p . f .-ia a e la  lópmanowiesa s fłrea i 
•i p. Mettą H e s k o . % Ckimncwa grahllu ią setd eeU d e  
85 0  Btaks«,wie Shdnbanuewto.
IMH

s
( b o k ^ ń c z e t t i ś y .

Przyjrzyjmy się teraz samaru u jir/.rLhulc.wi. Za.. 
łulwjiny się iiajjderw z rzeczą najbardziej zewnę­
trzną, z buaową wiersza.

Chodziła po św&ede pogłoska, że Bialik ptze- 
łożył T e lia  w  t o i a c y i  sjta ru yjsk icj. Ta pogłoska 
nie sprawdziła s ię . J u ż pierwsze trzy piosenki 
(rybacka, pasterska i myśliwska), które dramat 
wprowadzają, są pisane w c/.Vśl.) usłkeiiuzyjskiej 
toflaryi. J\'aUuuiasL cały uLwój- jiozalcm - -  nie 
tiTtyuia się ńudfiej tmiacyi. J! i ulik wrócił do wisady 
zgłoskowej, ui której LudowJt swe ulwory Na 
ftall Herc V,essely („Sziręj ti!' c*.ef‘ ), i-'ontiuika 
metryczna dla przekładu TcJła opjc\ra: wiersz
14-Zgłosko wy, w  oslatnicm stówie akrcidow ana 
zgłoska przedostatnia (,,mirel!‘) *). Wobec tego 
rzecz czy la się równic dobrze (albo równie źle) 
w obu tońacyach. Właściwie siała s ię  przez to 
silna krzywda pięknemu szyUerowskieinu jainbo- 
W'i pieeioslopawcmu. Nie wiemy, ro snłofliJo B ia -  
bLft do oblania tego, niezbyt szczęśliwego, mę-

pRyszłości, który czyta po slardyjsku, a gołusein, 
czytującym po aszkenazyjsku. Może ucho nasze 
przyzwyczai się z czasem do tego rytmu i teu 
krok Biatika uełironi naszą |>v)ęzyę od rytmicznej 
deprecyacyi dla połowy żydontwa, która już dżiś 
sprawia nam bardzo poważną troskę. W  takim 
razie Biaiik złożył swój piękny rytm W7 ofierze 
na ołtarzu wieczności naszej literatury. Szkoda 
tedy, że Biulik w poczaikięsycii pieśniach musiał 
zdecydować się żu tonacyą aszkenazyjstą. Cie­
ku wa rzocz, że Izrael Frenkel ż ftadomia wybtał 
w tym wypadku — tóuaeyę *Wovjską.

Język i styl przekładu - -  prócz k ilk u  wyrazów 
Icrbnicznyebrsktóie przeważnie ni o v. (szły do 
lek siu, lylko do spisu usaib i uwag secnicŁiych - 
jest czy sio biblijny, w najlepsze® i nujńuWszeni 
lego slowłu znaczeniu.

Dlaczego Biaiik, uczeń jianłtebrajsty Abrahaun',- 
wicza, Wrócił do języku biblii? Ziuaje ni i się, 
że jost U> znowu stopień do wieczności. Skład 
i barwa mmzego styju cząsto się nmictun, ale bi­
blia jest wieczna. Drzektad Telia stoi ponad cza­
sem. Najstarszy maski i j, czasu W  essely'egu 
mógłby go z temsailęm zadowoleniem cay lać, jak 
my, juk nasi potomkowie. A może jest to eleganc­
ki i godny podziwu ukłon, w stronę kaskalj, która

trittnl Czyni to wrażenie, jnkgdyby poci a chciał i mu przecież uzasadnione prawa do swego Szyl-
slWotzyć przez to kompromis między hiajem

•) W tętn miejscu muszę-podkreślić jedną, uster­
kę, którą pooia musi koniecznie wyrugować w 
dalszych wyduniudi. W przedoslatnim dwtiwter- 
sżo ostamie słowa lflaj.ą akcent ua oslalnb j /gi< 
SCO (halrua—jesa.ua). To mzi lelnbaccziej, że w 
tan miejscu r  -t. rytu i tu. tc wiersze pada silny 
ijEBSCUIC,

tern ? Chciałbym lylko usłyszeć, jaki sad wyd-i- 
, dz i n ty ni przekładzie żyjący jeszcze maskitim sta- 
I rej, dobrej szkoły — choćby sędziwy M. D. Iłraud- 
, stiillm- /. 'ramowa, ł jeszcze z. jednej strony chciał- 
■ li\m“ .s.!<l o tym ja zekładzic usłyszeć: mianowicie 
. od lycli uc/ońych Nicmeó%v — n.ic-Zydów, których 
1 s.-rlrt Szylłcr ifsl taki bliski, a którzy pi zez cale 
j swe życic ślęczą nad tworami proroków npbraj- 
t siicii. Wprawdzie ża d e n  z  n ich  nie o p a n o w a ł w

■JEM — J B  ■

I  z roc^^u bitoLigtaihayeh
ffiB  1 4 f  W B £  Ptzyjmaje u  lata peaajrow d

m P w % y e X M ^ J i w  f t & B C E
(cfiavinf Uriocl „Fodiasia^).

.Stocuukt 1 yg loaieu ia . L!t»łyauui «  piW w saaccAdaA. 
N sjtroskJiw aa* opiaka m i  k isio w a ła tw eM  w n r  
'bitnych bit i  a k  lal ii«k lem  w yk attołoeeiam  i t l l l e  

n a d u ru ją teye  U kana zapewniana. 7ti

1. KLElNtLUG, lTraIk*w, Ot
lnb ud 15 luapi w  h * o ™  aa Słouern, w  

■ R U M O M

takiej ntiene języka taahrajaUą^B ao w m etm m 
Delitzsch, wielki eyowc makłcekłege 
Delittscha; ale rocumieć ten jąrjd. ) .n e e ś d t t g
\viun: .

Podziwiać tylko należy, z jak geoitiną peoetó- 
tą Biaiik omija w s z y s t k ie  raty ji  ̂r W v  ■  JaOd 
szaloną łatwością pohmnijc *• Jkim p n u
Jeżeij cytaty z Szyllera obiegają po 
słejszy świat jako słowa ulotne, zgobt jako 
czyslc.j wartości przysłowia — będą 
z tego przekładu tęsamą toi , spćujać. 'W «taq'dM  
t y j  zdanie: ,,Die adinoDw 'tiarreobiar .teMTtó

8c kum n i f h r i r .  
C z y  h e b r a js k i p ir c k ia d  te g o  w(erbo.m: „ M l i A n  

s io r  —  lo  ja a r ic h u  m s z o i“  —  n ie  ouda je ioyśti ln> 
u n ie j, n iż  o r y g io a l?  T a k io u  z a ś  ae& teueyi 
w  p rz e k ła d z ie  B ia iik /i >xdirać rueskoóczenie 

tó e z m y  te ż  dla p r z y k ła d u  k iik a  wyrazów 
pych* klóryc-li p rzek ła d  w y d a je  s ię  yrprośt 
ż ł iw y . „ ó t łe r  \ o n  U r i“  u io że  dtać w uosknutóg* 
|)]-zekladzie ty lk o  n o n se n s. Radaor tu to e i i  U  
le ż  w o r y g in a le . A le  u BioriŁa powntół n aftpii 
..M a k r in  U r i " ,  k tó r y  g e n ia ln ie  oddnje ajdeoey* »>  
ry g in a łu . T o s a m a  ruożna p o w io ^zifa  o m ttw ii na- 
z w y  „ Z w i n g  U r i ' przez hebrajskie r,Oi U*t".

Chciałbym zwrócić wwogą na jeden 
odnosziicy się do sposobu ogłoszenia 

Byłem w  pierwszej chwili uieaidle t*aD 
ty, że ,,iialnula“ ogłasza przekiad —
wbrew poważnym tradycyom d^gfutu “ ety Un —. 
w tak małych dawkach; będziemy uumtuii ja w a c  
cały rok czekać, aa piąty akl! Mcete nakazują lab. 
względy techniczne: cały „Tell wy pałaliby pra­
wie jMii. temu ,,tlatkufy“. A jednak Kahan dał 
ni ety liro ,,łfigemę“ , lecz nawet sv+ajto , ’ł M  
Israeł" jako ca*ość, że dzieło ■ traci praei 
kawałkowani —> njc ulega w ^ łp liw a ś a i,



Konferencja dr Weizmaaa w Gentil
0*nua. (ŹjuŁ ). Prezydent światów ej Organ ja *cvi 

Słońskiej dr Chajm W e iz m a n n  zabarwił tułaj 
fcfifca dłłi i odbył konferencję z Lloydem Gecrge'm,

de Faotaa i Schanzerem. Tematem kn n fa ren cy i b y ły  
s p r a w y  z w ią z a n e  2 mandatem nad P a le sty n ą .

Fookoła kryzysu autonomii ra Litwie.
Kowno. (ŻBK-). Zgodnie z uchwałą żyd. Rady 

Narodowej na Litwie, poeto wie żydowscy w Sej­
mie kowieńskim nie biorą udziału w obradach sej­
mowych. We wszystkich częściach kraju odbywa­
ją się zgromadzenia protestacyjne przeciwko u- 
ehewstłe Sejmu kowieńskiego.

*  *  «

Łowna. (ZUS,). Do tej pory rząd Btewsla nie

zajął jeszcze ofjcyainego stanowiska wobec dy- 
misyi min. Sotowiejczyica. Przyczyną tej zwłoki 
jesi próła poczyniona przez sfery rządowe dla 
znalezienia wyjścia ze sytuacyi. Tozalem trudno 
o decyzyę ze względu ua pobyt premiera Galwa- 
rtowskiego w Genui. Sr&n. Sułowiejczyk zjawia 
sję codziennie w mtoisleryum jak dotąd, dla 
załatwienia, bieżących spraw.

-oo-
g  SPtWW T O O T O O T  w  w w .

nar. i^dlowshkti Mandi&ar- 
Juszy wo Lwowie.

L w fa . f  l id. w tj ,W referacie swoim p. t 
JAmłottomia ż/d . nar. personalna a kahały" 
fckreślał dr Leon Re ck l/ątoiyę saun rządu 
jgaun żydowskich w Pckce i jego obecny 
mm, poczem zbója powtarzające się z lekko­
myślnym oporem zarzuty, jakoby autonomia 
narpdowo-personalna Żydów godziła w inte­
rna łub suwerenność państwa. Ochrona praw 
pmwjntróri etnicznych leży w interesie 
imszystldcb państw i narodów. Nie jest to też 
j^iajm iiiej ^npr ~»wiL~; <waniem“ mniejszo- 
iści. Owszem, równouprawnienie, nawet gdy­
by, było dotrzymywane w myśl ustaw kon- 
tafertocyjnych, nie byłoby zupełnem, gdyby 
iMrodo^mści żydowskiej me było danem 
W yżyć się duchowo wedle nakazów własnej 

duchowej indywidualności.
Mówca kończy referat wspoinriemtem Ki- 

Kcrycznem z czasów -ewolucyi franeuekiej.
Po referacie dra Reicha uchwalił Zjazd 

szereg rezolucji, w których stanowczo pro­
testuje przeciwko „bezprawnemu stanowi 
rządów prowizorycznych, opierająyccb się 
na n o m i n a c y i ,  w jakim od szeregu lal 
utrzym; ne są kahały", i żąda przetworzenia 
dotychczasowych „izraelickich gmin wyzna­
niowych" na

żydo^sldfe gminy lodowe 
o szerokim zakresie działania. W. dalszym 
cir^u domaga się Zjazd od Rządu rychłego 
rozpoczęcia demokratycznych wyborów do 
gn ' a żydowskich oraz wzywa przedstawicie­
li narocL-żydowskich, zasiadających w kaba­
łach do wytężonej akcyi celem wyprowadze­
nia ustroju kahalnego ze stanu bezprawia i 
prowizoryum na tory legalności.

Końcowe posiedzenie Zjazdu 
rozpoczęło s_ę dnia 1, bm. referatem dra 
Sorni lersteina p i. „Zadania gospodarczo-spo­
łeczne gmin żydowskio‘1".

Referent w dhmzym wywodzie podkreślił, 
te rnnna żydowska musi stanowczo więcej 
uwagi poświęcać

problemom gospodarczym ludności ży­
dowskiej,

zwlr szcza wobec wzmożonej akcyi bojkoto­
wej, grożącej katastrofą gospodarczą żydo- 
stwa polskiego. W  tym duchu przedstawił 
referent szereg rezołucyi.

-e* -
ZB SPIU W  PflŁBTYmKlCH.

S p o tk a n ie  W e iz m a n a  z  S a m u e le n .
■W*». y*. (ŻBK.). fcomj«ur* Herbert

o"™*1 przybył ta w t . rzysiwie swej żony. 
Oświadczył on, ie w Palestynie pasuje obeeuće 
spokój i n o M u y  lad, W. dalszej podróży 4# Uta- 
Żymt Lądzie teramywył Sproetaw* Sr. iWefcz- 
n u u , z którym przy taj sp^soJmoóci omówi sze- 
t»g  s ą j in M i f - i ż  kmamU dmFWW * W®-

nibrykn te. .-edaUcya nie oópewiaća.

- m m m * .
£ maja.

WagWa 2 a e anabe d a m  w  E irakow łe.
Wczoraj pod przewodnictwem wojewody 

■ba Gałeckiajjp zeLeraśa się kombpa walki, 
z bezrobociem, w której wzięli udział przed*.
stawicieie resortów pracy i opieki społe­
cznej, przemysłu i band i u, ro jot pnbłioznych,- 
kolei żelaznych, reprezentant prezydyum m,
Krakowa, wiceprezydent Sare, przedstawi

W śrósZ  paSesisfAskśfih Zsfd&w E£®ssia
Ka£ii"©SŁs«

fiandyń. (ŻBK.) Na odbytem tutaj zebraniu o- 
świ odczyt Ramsry Macdonald, że materyal ogło­
szony W niektórych pismach jest w  dziewięć dzie­
siątych fałszywy. Nie jest prawdą, że Żydzi w  
Palestynie są w rogo . usposobieni wobec Arabów. 
W  swych organizacjach zawodowych i rzemieślni­
czych powzięli oni szereg uchwał dążących do 
współpracy x Arabami.

2E 5 KYPOWS KI BCO.

Kanaci^fsJcf n o d a t e k  c fo o lt o d o w y  
«śaa © te cy cw .

Ottawa. (ŻBK.). W Izbie niższej zaprojekto­
wał członek liberalnej partyi German projekt spe- 
cyalnego podatku dochodowego dla wszystkich 
zatrudnionych w Kanadzie obcych, lub tych, któ­
rzy ciągną zyski z pracy wykonywanej w  Kana­
dzie. Podatek ma wynosić 8 pro mile od dochodu.

Wobec umieszczenia w „Nowym Dzienniku" 
i innych czasopismach z dnia 4-go maja b. r. 
notatki, w której Izydor Lmdenbaum, Seba- 
styuna 12, współwłaściciel firmy Leopold Ber- 
tel, oświadsaa, że długów przezemnie rzekomo 
zaciągauych nie płaci, zmuszoną jestem po­
dać do publicznej wiadociości, że jest to roz- 
mwałny fajksz, zmiuri ajęoy widoesmą do wy­
muszenia odemnśe ustępstw w toczących się 
rokowaniach rozwodowj ch, w którym to celu 
Izydor Lindenbaiun nie waha się przed rzu­
caniem kłamliwych i perfidnych oszczerstw 
na bezbronną kobietę.

Żona Izydora Lindenbauma
852 ( nom. Arstti.

z dobrego domu (żyd.,) córka 
kierownika szkoły na Śląsku, 
przyjmie od czerwca b . r. posa­
dę wyd cwuwczyni lub do po­

mocy pani domu „Stiitze der Hausfrau" naj­
chętniej na wsi. Pisemne zgłoszenia pod 
(Wychowawczyni- do Adm. N. Dz. 851

ciele Izby handlowej i Związków 
wych. Przedmiotem dyskusyi było wskazania 
najwięcej celowych robót publicznych dla za­
jęcia bezrobotnych i utrzymania w r o d u  
istniejących warsztatów pracy, oraz racjo ­
nalne zatrudnienie pracujących' w nich' ro­
botników, a to w związku z kredytem jedne­
go miliarda marek wyjednanego dodatkowo 
przez Ministerstwo Pracy i Opieki społecz­
nej na ożywienie akcyi budowlanej a w szcze 
gćincści na pożyczki dla większych miast W 
calem państwie pragnących prowadzić robo­
ty publiczne.

Po ustaleniu stanu bezrobocia, nie przed­
stawiającego się zresztą groźnie w obrębie 
województwa krakowskiego, a wywołanego 
chwilowym zastojem budowlanym, omówio­
no szczegółowo sprawę częściowego zwal­
niania robotników salinarnych w Wieliczce 
i Bochni oraz rzekomego ograniczenia pro- 
dukcyi w hucie żelaza w Węgierskiej Górce,

Jako najpilniejsze roboty publiczne w Kra­
kowie wskazano: zabezpieczenie miasta
przed powodzią, budowę Akademii górni­
czej, Izby skarbowej, budynków na pomie­
szczenie urzędów mieszczących się chwilo­
wo w Zakładach dobroczynnych, oraz dalszą 
budowę Sądu w Tarnowie.
K e sd a w R ic łw fl d e p u t a t ó w  r o b o t n f -  

c s jK h .
Magistrat podaje do wiadomości, że od so­

boty dnia 6 maja do 20 maja b. r. będą wy­
dawane uprawnionym robotnikom deputaty 
robotnicze, tytułem zaległych racyi, a to po 
4 kg. chleba pszenno-żytniejfo w cenie po 
66 mp za 1 kg. i po 1 kg. cukru białego po 
500 Mkp za 1 kg.

Po odbiór asygnat na pobór cliłeba i cu­
kru zgłaszać się mają upoważnieni zastępcy 
przedsiębiorstw, których personal robotni­
czy został zakwalifikowany do dmfcrtkowej 
aprowizacyi robotniczej, w Biurze Zwńązku 
„Proletaryaf" ul. Lwowska L 2 i przedłożyć 
tam w sposób dotąd pa-akty kowany przepi­
sane poświadczenie pracy i szczegółowe wy­
kazy rozdziału ostatnich deputatów.
O & G u e n t a  n voE aian £a  z wojska 

: sernika 1899 i 1900.
W „Dzienniku <Jstaw“ ogłoszono roz] orządze­

nie, którego mocą odracza się termin zwolnienia 
żołnierzy wojska stałego: dla rocznika 1899 r. - 
do dnia 1 c?ei wca 1922 r., • rau dla części roczni­
ka 1900 r. pobranej w czerwcu 1919 r., —  do doda 
1 września 1922 r.

Zarząd Żyd. Tow. Szk. Lud. i Śr. we Lwowie ogła­
sza niniejszem konkurs na następujące posady na* 
uezycielskie w zakładach średnich Towarzystwa z po- 
ezątue- reku nkołuege 1922/1923 

a) dwóch nauczycieli re&gił 
b i dwóch nauczycieli te1,-i przyrody 
e) nauczyciela (ki) 1 «or >, 
d) nauczyciela (ki) dla filologii klasycznej.

O posady, uposażone wedle rządowego systemu płac, 
•tbtoymć się mogą tylko reflekta^-i narodowości ty 
dow^kiej, któnnr odnośnie do grupy a muszą władać 
ięzykiem bcbrajslum w słowie 1 piśmie, >sś odnośnie 
de grup dalszych muszą uueć ukończone studya nni- 
wenyteckie dauej grupy.

Kandydaci władający językiem hebrajsk m oraz kwa­
lifikowani tdoktosat lub egzamia nauczycielski) mają 
■ierweseóafcwo.

Należycia udokumentowane podania naloty wnieść 
do l im p k  Ł  T. 8. L. i Sc. Lwów Zygmaułewuka 170OBOMatt A. A.

. i Óó 88 m_p Om .

— Ku caci konatyiucyi 2 maja. Duda 2 Hm. 
odbył się w szkole handlowej uzupełniającej im. 
Stow acki^o w Krakowie wieczorek ku uczczeniu 
konstytucji 3. Maja w  obecności delegatów stow. 
kupców pjp. łiazaria Mar guli esa i Józefa Susse- 
ra. Słowo wstępne wyg tom 1 dyr. szkedy p. Antoni 
Hay-Armhans, puczem prof. Danzinger przedsta­
w ił neznaom istotę konstytocyi 3. maja na tle ów­
czesnych stosunków - społecznych i politycznych. 
Po szeregu produkcji muzykalno wokalnych 
zwrócił się p. Margulies z gorącym apelem do 
mtodzj«ży, ri>y pilnie do uenki się pizyt iadała 
i ,-h orzy łi gentracyę ks^ców na Jhlubę Poiaki.

— Towarzystwo met&psychicme w Krakowie. 
Z inicjatyw y kilku lekarzy, przyrodnuków i Kie­
ratów zawiązało się w Krakowie Towarzystwo 
Hadań meta psychicznych. Na zasadzite 'stw ier­
dzonych przez [Województwo statutów, odbyto 
się dnia 30 kwietnia walne konstytuujące zebra­
nie członków, na którem dokonano w y bura m - 
rządu Prezesem towarzystwa jest p. dr A. Klęsk. 
Sekretaryat Tow^rzyrtwa mefeipsychicznego mie­
ści się przy uL kndrzęja m to C ią r  L • (Weton 
3364), dokąd uprawa tdę kierować wuzystUe pk*
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baw lew . 1 **̂ * -#f stanm Cl 
t  a 4 p i f i A u  Iow . M l i

caaaMtmjc miądzy 
zpsyefaśczno aeojpe- 

ągyoa w rsaJMiższyM taaskr sawj dBłaUtoość, pxvce- 
ftews^sUkieai urządzeniem szeregu odczytów 
M l  zaJoBenieiJi biblioieki. JPfrojekiowałie jest lei-' 
wydawnictori/ miesijęcanego biuletynu.

ar- Urządzanie zakładów przemysłowych. 
jOd pewnego czasu zdarza się, iż niektórzy 
przemysłowcy, zakładający nowe wyrobnie 
% fabryki urządzają je bez poprzedniego ze­
zwolenia Magistratu, Następstwem tego jest, 
iŁ kouasya delegowana przez Magistrat na 
miejsce znajduje nieraz zakład już urządzo­
ny, nieodpowiednim, wobec czego Magistrat 
zmuszony jest na tej podstawie odmówić 
kososensu przemysłowego na dany zakład, co 
powoduje ogromne straty dia przedsiębiorcy.

Z tych względów Magistrat zwraca uwagę 
osób, mających zamiar otwierać nowe za­
kłady przemysłowe na wyraźny przepis par, 
25 ustawy przemysłowej, wedle którego 
przed uzyskaniem zezwolenia władzy zakła­
dów tych urządzać nic wolno,

— Nowy prezydent Izby skarbowe; w Kra­
kowie, Jak się dowiadujemy w dniu 15 bm. 
ptanowisko prezydenta krakowskiej Izby 
skarbowej po śp, dr, Pecu obejmuje p. Gre- 
fier, b. dyrektor jednego z departamentów 
ministerstwa skarbu w Warszawie, /

— Na fundusz ku wsparciu biednych sie­
rót żydowskich im. błp. Muszki Scherman- 
tównej złożyli pp.: Niusia jfisekówna 2.000 
mp., Eliasz Kriss, Kołomyja 25.000 mp,. Hela 
Marguliesówna 2.000 mp. Qalsze datki upra­
sza się składać na konto P, K, O. Dra Łcu- 
chtera Nr. 150.343.

 ao ' "■?
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M illc n & k a  fccsefeicS  w  tra m w a ju .
Onegdaj dopuszczono się w tramwaju na 

finn Nr. 1 dwóch znacznych kradzieży kie­
szonkowych, Pani Ernestynie Frischer, za­
mieszkałej w Alwemii, skradziono z koszy­
ka ręcznego torebkę z czarnej skóry, zawie­
rającą 4 złote pierścionki z drogimi kamie­
nia mi, wartości _ 1 roilio&a marek, a nadto 
18.000 mp. gołówką. W tymsamym wozie 
skradziono Henryce Haberman z kieszeni 
płaszcza torebkę czarną, zawierającą sre­
brny nassyjrik i fjrzybonr toaletowe zna­
cznej wartości. W, toku dodkidzeD wykryto 
sprawczynie obu powyższych kradzieży. Są 
to Felicya Mrowieć (lat 23), stróżka domu 
przy ul. Dietla 71 i Stanisława Wincenciak 
(lat 20), obie znane złodziejki kieszonkowe. 
Skradzione rzeczy dały cne do przechowa­
nia Aleksandrowi Tydorowi, kochankowi 
Mrozowej, zaś torebki wrzuciły złodziejki 
do ustępu przy ul. Dajwór. Skradzione rze­
czy w całości odebrano i zwrócono poszko­
dowanym. Tydora i Wincenciakównę zatrzy­
mano w aresztach, zaś Mrozową wypuszczo­
no na wolną stopę zc względu na to, że ma 
dwoje nieletnich dzieci.

dh żb' ft 'iii1 -ttsii1 K

— Milionowa kradzież sklepowa. W, han­
dlu Samuela Grossmana przy ul. Grodzkiej 
1. 50 dopuszczano się systematycznych kra­
dzieży różnych towarów konfekcyjnych. Mię 
dzy mnemi skradziono 100 tuzinów pończoch 
damskich, 36 tuzinów chusteczek, 4 tuziny 
krawatek itd., przedstawiających łączną 
wartość około 1 miliona mp. Pod zarzutem 
(tych kradzieży aresztowano pomocnika han­
dlowego Dawida Lehrfelda (lat W), zajętego 
w tej firmie, który w śledztwie przyznał się, 
*e od pól roku prawie co drudzi dzień wy­
nosił ze sklepu różne towary, które sprzeda­
wał braciom Pinkusowi i Izaakowi Mond- 
scheinom, zamieszkałym przy ul, Brzozowej 
1. 16. Aresztowany Pinkus Mondscbein ze- 
znai ‘ c nabywał od Lcfirielda pończochy 
p ła cą c za tuzin 5000 mp. Brat jego Izaak 
pbiegł przed aresztowaniem.

Krahńw, 9 maja.
(ni) Etaąpt w śSbwwf itofcacył : .-frtki przysię- 

aipcli eozjjrnwa. o adraśę giśwuą rażpeenęla się 
wczoraj w tutofczyra sąd:śe okręgowym karnym 
Rozprawa ta Ludzi większe zainteresowanie* a- 
niżeJi odbyła w zmtoym tągośniiu rozprawa prze­
ciw Heśshowi, a to pr zedewszys tkicm ze względu 
n:i popularne w Krakowie osoby poszczególnych 
oskarżonych, a nadto na ogólno znane tło spra­
wy (strejki kolejowe, niepokoje aprowizacyjne w 
Krakowie iUL).

Rozprawa jest jawna. Publiczność wpuszczana 
jest za Melami wstępu. .Większą część słuchaczy 
stanowią przedstawiciele palestry krakowskiej 
i młodzi słuchacze praw.

Na ławie oskarżanych zasiadają: t )  Dr Zygmunt 
W o d e c k i  (lat 40). komisarz kolejowy.. 2) Dv 
Bolesław L> r o h n e r  (lat S8), chemik i kierownik 
firmy „Drobner", ift Bolesław B e d n a r c z y k  
(łut 25), ślusarz kolejowy, 4) Samuel B i a a  recie 
At a n:ii c 1 )> a u ir: (lot 41), ajent handlowy i 5) Mi­
chał 11 o t  t ui a nu tlał 45) metalowiec, urzędnik 
miejskiej Kasy chorych — wszyscy odpowiadają z» 
zbrodnię zdrady głównej z {; 5fl k. r. k. Oskarżeni 
siedzą przy stole, na którym rozłożyli notatki, 
gazety i książki.

Trybunałowi przewodniczy s. s. o. Turowi oz, 
wolttją s. s. ó. Baczyński i s. s. o: Kraus, oskarże­
nie wnosi prokurator Sozański, bronki adw. dr. 
Wo£aiaLow,ski (dra Wodeckiego i dra Drobnera), 
adw. nr. Rosc.nz\ve;g (Bednarczyka), adw. dr. 
Bross (Biiuaa; i adw. dr Heski (Hoffmana).

AKT OSKARŻENIA.
Po wylosowaniu sędziów przysięgłych, przewo­

dniczący odczytał akt oslzarżeaia, który zarzuca, 
obwinionym, że 'zbrodni zdrady głównej dopu­
ścili się przez mowy, wygłaszane na różnych 
zgromndr.c ciach. W iucyjsmR ty ch no w Nyv. alj oni 
wedle aktu oskarżenia zgromadzonych słuchaczy 
do nieposłuszeństwa i oporu przeciw zarządze­
niom rządu i władz pmistwowych, do zaniecha­
nia pracy i wywołania strejku powszechnego itd, 
do wprowadzenia rządu rad nioUusczych zwane­
go dyktaturą pr«letarynón, usiłowali zatem skło­
nić i podburzyć ludność robotniczą do wałki re- 
wołucyjnej, da obalenia rządu ikoga zaburzeń 
wewnętrznych i do sprowadzenia innego usiroju 
państwowego, przez oo zmierzali do gwałtownej 
zmiany iormy rządu oraz do zaburzeń i wojny do­
mowej wewnątrz państwa, jakkolwiek te czynno­
ści bek skutku powstały.

,W aLezegóiności zarzucą akt oskarżam  drowi 
Wodeskicmu, że dnia 22 łfclego 1921 r. tełefonj- 
cznie i słownie wezwał kolejarzy, aby ze służby 
poszli do. domu, gdyż Jest. strejk. Nadio na zgro- 
madawiu w  stoki 2S lutego pod pcnmA-iem Mi­
ckiewicza dr. Vvo6ecki kryltjlaijęp iiiitttaryzacyę 
kolei nazwał rząd Witosa chamskim, groził, że 
robotnicy obok pomnika Mickiewicza wystawią 
Witosowi szubienicę, że chamska burżuazya musi 
zniknąć, że walka pójdzie na śmierć i życie, a 
mowę zakończył okrzykiem: „Rewolucj a społe­
czna niech iy je r

Takim samym okrzykiem zakończył swą mowę 
osk. Hoffman, który przemawiał w  ducha podbw- 
rzającym, rewolucyjnym, wzywając do wsunięcia 
rządu, posługującego się terrorem i stryczkiem 
i broniącego tylko interesów burżu&ąyi i paska- 
rzy.

Po Hotiknegnie zabrał głos ook. Bedsutrcs ŷfc, 
który r0wnie£ zarzucił rządowi, iż tylko
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goMackkm i stryczkiem tłumi krzyki i prote­
sty głodnych. Iłeduarczyk atakował rząd * powo­
du zarządzeń przeciw* trejbowy <di, zapowiadał, tt
ogień roapałony postępowaniem rządu ogarnie 
wnet całą Polskę, że wówczas już trudno go bę­
dzie ugasić.

Zgromadzenie x pod Mickiewicza pnzepflOdp sk“ 
dnia 23 lutego pod pomMiik Jagiełły, gdzśe przy­
łączyli się do niego „B«ndowcy“ . Tu przemówił 
Br. Bolesław Drobner, który użył w  swena, prze­
mówieniu następującego zwrotu: ,,Czerwiowy
sztandar przesiąknięiy nie błękitem Sapiehów, ale 
krwią noboftnika polskiego, z»tryaznlować mad 

wkrótce i zatknięty na gruzach ustroju stołecz­
nego obwieści wnet świata zwycięstwo prawdy".

— Jazda na ,^apę“ . Na dworcu krakr ^Lim 
przytrzymano wczoraj Helenę Sr jbuianł:' (lut 12), 
zasueezŁłłą W Łaźni koio Bodtai; pr*ytozymana 
dziewczynka odbyła podróż z ł m ahuM  do Kra­
kowa b a  biłatu i nś« miała pianfądry na opbiL,- 
lun-ncj a3«e±ytości kniejowej w  wy*ekości 3S60 
u *. — Również wczoraj przytrzymewua na dwor- 

C—^ńakłtyi (W  mfU *  ftąbrowy

r Da drugi dzień, 1 marca 1921. r., odlń -o 
I agromadzenia pod poennikiem Mkh«iw.'c<:u.

lUórern przemawiał wecie Kita . 
i Bolesław Drobner i Bednarczyk, kićre^o .
: była przewrotow-i. Na icm i .  ... u p

mówił następnie Sstnueł Blum, z r ^ y mjj:;..: 
l*zemówi.e»je od s?óv/ p-ośni: .. Bći to i-ę 
ostatni'* i przedstawiał bon-iomiosć w::ii.i z 
dem, przyczem oświadczył, że r ;lx>ń., n:y >■'•■• 
tukiej Polski juka ona jest, bo Polska musi 
socyalisfyezna, że godzina wielkiego w.ynu i 
diodzi.

Oprócz tych zgromadzeń z *;kwzyi 
sbejku w lutym r. jcsl. ju l

1 oskarżenia także zgromadzanie z i*  
r., odbyte w Uatrzo powszechnym ■

I a urządzone przea PF i. w spru-.\nr\r 
: nycb. Ze zgromadzcola tego aa ulicy Rajskiej po- 
S i-zła z tłumem delegacya pod ymaih starostwa, 
! gdzie Holłmaa, pódburźał zgromadzonych i uii- 
R wfl, że rząd rrasi do sroćy dostarczyć mąki, gdyż 
! inaczej powtórzą się wypadki z role i 905 i. za- 

czuiemy na Rynku krakowskim budować sssubie- 
Bitce. Po Hoffmanie zabrał glos dr. Bolesław Dro­
bner, który zgłT.tctfurzonyeśt podbur-ał.

Dr. Wodecki oskarżony jest wkońcu o to, że 34 
lutego 1921. r. na zgromadzeniu kolejarzy w ku<żi- 
u.i personalnej, popierając strejk gcacralpy, szy- 
cbz-ił z rządu, Naczdnika państwa i Witosa i o~ 
świadczył, że hasłem robotników powinno być: 
My albo wy. O Lo sgromndżfnie oskarżony jest 
także Bolesław Beśnsarczyk, który nadio ottoowia- 
da za k>, że w 4 dni przed tein zgiomać;nntaat 
w Sosnowcu szerzył Kgiiacyę koirimństyczną i 
twierdził, że robotnicy przy pomocy silnej orga- 
nizacyi mogliby wywołać rewciuoyę, obalić rmjjd 
i wprowadcić dyktaturę.

PRZESŁUCHANIE DRA WODECKIEGO.
Po odczytaniu akia onki-żenia. wyprowadaos» 

z sali rozpraw wszystkich oskarżonych, z wyją­
tkiem dra Wodeckiego, który wygłosił l>£-godKiA- 
aą mowę obronną. Dr. Wodecki twierdzi, że nie 
jest komunisto, że odkąd wystąpił z PPG, ■#* 
należy do żadnej partyi, gdyż wszystkie partye cą 
aie. Agitacji bolszewickiej nie prowadził, słów, 
wypowiedzianych na zgr.nnadzeniach nie pamięta, 
Bierze udaiał w' ruchu zawodowym, w który® 
widzi lepszą przyszłość Polski. W Polsce zw isiii 
zawodowe, a szczególnie związek kolejarzy spo­
tkały się z nieufnością państwa i nńschęcią, W. 
pnseciwieósŁwie do Anglii, gdzie związki cieszą 
się poparciem rządu.

Gdy oskarżony coraz bardziej odbiega od pcaed 
miotu oskarżenia, rozwodząc *ię nad potraałsmd 
i stanowiskiem klasy robotniczej w  Połsoe, o- 
brońca Woźniakowski przerywa ma i nawołuje 
go, by mówił do rzeczy.

Dr, Wodedd oświadcza BosbyHńo: Jefccto wy
bucha strejk, to przywódcy nie są winni, bo otśi 
się więcej strejku boją, nóż ci, którzy żądają 
Strejku. W związku są wszyscy rów ni; gdy w oj­
ska Hallera obcinały łydom  brody, to czyż «$• 
sśea Haller lob joga ofiaerawtof-

Sł -uji gw n m h j nukaztury byl prsm 
W  rozkaz popierania strofka mar tół«.B 
jsfco sekretarz związku. Cbctałbyni widzieć dyre­
ktora syndykatał rolniczego, któryby uje wyko­
nywał roakaza awej organizacyt Mój odsat w 
strejku był biernym ; sekretarze® związku byłem 
za zezwoleniem mych władz 1 bytem w ty® «S *  
urkipiywair.m su służby.

Rząd Witosa niszczył Polskę i  byśa atywtm pa-' 
tiryotyczayai a ińe tórr .h} r  tk esć gu. P o t o -  
psasty sprzedają grunta swa za dożstry i 
wahdę polską, czy to nie jest zdrada? Brudy 
teraz dopiero wychodzą za jaw (faiękl aiedyefcrfy 
cyi Stapańs»egD i narodo Aym demokratów.

fto krótkiej przeawrie przewoitniczący, pnofeo- 
rator i ołwońcy zsdab oskarżanemu szereg pyr 

i Łań. Na pytania, odnoszące Hę do szczegółów 
akłu orfearżonia, zwróctmych przeciw niemu, od­
powiada oskarżony: bjc wiem, nie pamiętam, sto 
mogę powiedzieć Rd.

DsJjoy dąg ropąjrwwy dBisaaj. itospratwz potrwa 
8 dni.

Górniczej, który % naejaca swego ziamdesaksaBia; 
przyjechał pociągiem równie* bez biletu i pienię­
dzy do Krakowa. Gaszyński przyznał, że zbiegi 
z domu rodziców.

— Ucieczka s ó * M  retkciefelskicgo. Do pobęyi 
fkrruesłoiro, i*  prsed fcflStf dniami zbiegł z don® 
rcrbacfelHcienjo w  KłMWfftowłe, pow1. BędrSs, 

j 11-1 etni Władysław Gałuszka, sya Jana. Zbicgjj, 
i chłopak ma i£fcs$ m  u
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wy jeżdżą Z. K. S,
( !: ka, celem  iCStPfraniti ma- 
tiea c . z t a m t e js z y m  SUtrniem, 

: li uda rozgryw ek mis UW w
■ iu cJtou-w W  ^sśiC zw yćię- 

p o r . i ę-sist- tLi?• ■■ f-kniia- 
im-rcL j f;r;iv\KSfl ocuiltueni, 

■?M t r z e c ie  urejsce po W  le 
x itc  z rzą d u  J u tr z e n k a  a  d a l-
1 btiLiiii,
v;a dwa ciekawe, niatche z 

piłbym c, piżkow eiu, który obecnie jest
,w dobiej fklrinic i, jeśli prkyjetizie i wystąpi 
w pierwszym składzie, pokaże zagraniczną 
k la są .

C ra co d i! wyjeżdża do J.wowa.
W e Wiedniu senzacyę wy wołuje spotkanie 

dwóch najgroźniejszych rywali o uulrzow- 
siwo liaLoah -Sportklub; szczęśliwy zwy- 
vtyzc.iL prawdopodobnie zostanie luistrzew 
jtegorccznynr, w a ażdym r azin ma m istrzo­
stwo zapewnione Soorlkłub, ^eśfi wygra.

Wynik tych zawodów po< nmy w 
głomeduałkcruryau.

- —  —m -

Z  s& M  k o u c t r i K t i r a ] .
I Ł  ł o n o r t  aym locaczny.

Za dmito, tego — —Leck bidzie — dobrego 
tryprawśa i ą  u  « ’  dwóch lat z rosyjską 
muzyką; właściwi* już ća*yć tych wyłącz- 
mpch, ńŚby atphwyćh programów, w których 
jpmaimm h m  Wjrhoca, nltrfnii od matorya- 
m  msmi J “a aauźaaacM tką przed weaoraj- 
M t K  uwyfddW bwroporytusó w , zamiast 
! M a M m iit  . Se- fejr n u  — d dsiejazych. 
yrr»r%tn> w b h ^ n  fe ■znak.1 jedynie w 
ąefcwam famdb* L1/ .  symfeaia
C i—ąnn'11 a ak odbiega od saaUouowej tre- 
«pt łfp o wcj KyaafanJf C**£un*j*i«gii, z sz«- 
mjMaml kaatjliw ad  i n t i u i ! W «  dumek 

a yowhda w «arej stosunkowej 
z dciAatpfiSs cf h. Caoriccio 

Czajk wakie^o (czyj to był kaprys 
z  jC a^ ftpaie" „Kaprys “Tj jest aacre- 

ijMh mmmm w d p unycŁ rwie iw 1 r ,tn ów  
*  Bd^oadadBdbwn bim-bam, nl~nuło 

wteieUia z % łocL. SyHJudyure- 
ayoaieniczny „Trzy pełmy" jest cn- 

{fustyżą, aa ‘ iżórej okui* metylko 
be wejgóte miń śdśbła zielonej trawy, 

'_U ‘  jp i  peoay&iu interesującego w harmonii 
jL.ł» kutrowi ratacyb po tej istnej baharze 
.k i m  ri* straszkwa JNA . M * eplacu się 
jten import P. Górzyński akiroutowal i Wy- 

, dobywa* głównie momenty rytm c^nc, for­
sując po żalem blachą. Prof. SkarayŁ*h i roz- 
,wiar. swą sztuką w ilwczelow ą w Konctr- 
aa  Dawidowa, Sue mającego z/wzzta nic 
wspólnego z mit2̂  ką rosyjską, oraz w Czaj­
kowskiego warytcyach Rokoko, zaryzykowa 
myc po Grummerze i Fóldesym. 

Dx. Henryk Apie.
- o  o -

*Z teatitn> literatury i sitaki.
— .t lk a  SŁ Czyżowskiego przy ją- i

z wzxv.ajueoi ku wv.w)r«ijl.2cj prmletze, (lala wtcBH 
sukcc-j rciysei y i wysuwie, iwioiuie dostuiow:*.- 
nyas iło uowej Uvśd i formy lego dzieia. 1’onje- 
Waż dasiejsze po-zćdatawieoie jest w zupełności 
ypysprzcdatie, kasa bilety sprzedaje tylko na. iso- 
boic i niedzielę.

Poczynając od niedzieli 7 łun. przedstawienia 
popołudniowe rozpoczynać się bęuą o g^dz. ńi%.

— Miejski ica.u Opern j Operetita. Dziś W pią­
tek „Amor w śniegu". W subolę po raz drugi 
..Urlop małżeński’*, klo‘'y ua wczorajszej pî e- 
naerze zdobył rekord powodzenia. W niedzielę 
popołudniu „Baron KLnunel“ .

— Z teatru „Bagatela*. Wczorajsze paw, jęcie 
piendery „świderka* D. Niooodeaaego zapewniło 
sztuce świetne powodzenie. Świadczyły wymownie 
eutuzyuslyczne oklaski i gorące przyjęcie, jakim 
da żyła wykwintna publiczność po każdym akcie 
.wykonawećw. Świderek" powtórzony będzie w 
sobotę i w niedzielę- W sobotę pop. po cenach

lV% zniżonych po raz oslalui „Dom osaczony1*. 
.W ninlziolę |xj|». po reilirtti zuiżtBrrh do iaijowv 
,,Dr. Slirglil7.‘‘.

Wieczór pieśni i-osyjsl-ieii i ar\j operónych
ndhędzie  sic  \vc w ió r e k  11 b m . Skaraniem  k ó łk a  
iiai/.V (7.aego C z y ic in i lo w a r z y s k ic j  (R y n ek  g ł . ,  
V  U, 1. tS ff. W y k o n a w e y : a r ty ś c i o p e r y  pp . J c - 

fiin e e w a  i 'KiuiguTiu. RUcly do nabycia ro d z je u -  
ld e  w  srL rę la ry a e ii: ed  7 -  y w erzu ren i. R o e /ą le k  
o goj/,. .Sit, gijij

MIt-SSJKJ a.H .'a* IJt i .  H i f f k £ k J L I
Piątek: „Ulica dziwna11.
Sobota: „Ulica iteiwnn".
Mrkjiuu a r u n i i . . v u  i  M K a m m
rrą ak: „A jjłj- w  śni egu*, 
ńobota: „ Ir to p  -ad , VuW1 ’

l u n  ujUk6A«abk-<
Wątek: ,Sw*óe,vJk“.
Sowota pop.; .w^ateogr“ ; Wicia: , t « a

dętek*.
O f M M U  f l i f g a  Ji»*ÓŚUk*

Piątek: Teatr asntkujęty.
Sotj*a; 'Jfr Lal otio&et*

dowodzonych przez n u H p  
warsz. Ujięchowskiego, w a g i  
Po/vvolono lej bandzie grassiWżl

Z  K ftA J U .

Bcba KAjić ty dniu 1*go ttiajja 
w Warnawit.

W „ltoJ'oUrtku“ czytauły: 1-go naaja policya a 
reszto walu w Wajreaawie 88 oeCb, z tęga w %  
i jd ow . gdyż pesuwainże na 2ydów v y k n >  V  
rosztowuuo ni« z  powodu jaidebi wykroczeń, lecz 
poprostu jako komunistów, „  podejrzanydi* o ko­
munizm łub — jeszcze prościej — dlatego, że 
ktoś nawinął się pod rękę. Aresztowano głównie 
na Bi€łrń*kicj i Senatorskiej, przed Uniwersy- 
tetam i przed Ogrodem baskfm. Z prowokających

młodzi en iu szLó w . 
słuchacza Ulihy. 
nie aresztowano 
swobodnie...

Ż.abrauo. miedzy iiineini, transparent z ikjwy- 
chanic anjipausl.yowyjii i vewołueyjiiy*B Tny* 
sem: ..Niech żyje Pałe.slyna socyalistyceaaf*

R aniony w  la zuch w> air/.nletu z rcTiołWeru uu 
rogu m .Miodowej i Senatorskiej u y ^ —Juww 
Olewnie/.ai: zmarł w szpitalu, 'bia^iotitj ten 
l>adek przed: lawia się bardzo InjeuuńcaB. Spraw­
cy nie zjtuin ziano — j zachodzi podejmeaże, ety 
nie był lo sitznł prowokaiurski.

lnay wywiadowca strzciii w  launrietmu aa ro- 
gu ui. Marszałkowskiej i T łm ,
btnżol n u cił się na strzelającego i riężka d r 
«abowwż. s

Hak poliąya «uuyinywaJa pftrtijńtih 
wta w  v_iu 1-ym maja'1.

IHHl tuigicieki w eyna^odM'. W 
do s y u n g ^ j  na Tło lnach 

junba8ador angiełavi w Warszawie,
W  z żoną, oraz jego sukretsu* 
t w d «  byłi w ayuagodże do końca 
nobońniego.

Kowu kojuunikkw/a tatowaa.
0  aąwąj komunika (y i loltulcuiej 
ytkeóeń- -Budapeszt, -iwmkeJOej 
!Uxr żeglugi p*»ye*», acj w Połsce. Jast M aag 
ak^brza w ubecu/ch czasach podróż, i odbywa ń  
w następujący i pusób: Odlot z Warszawy a k t  
m. 70 rano, pjzyiot do Pragi o g. 11, do WiCcUa
1 Strasburga w godjłnacli p^ptńudnauwyęłi, dk 
Paiyża lub buda.pcszlu o g. U winCżm^em.

O wydanie p»*ia Zamorskiego. Prolua ate« są­
du okręgowego w Warszawie zw iódł oię Ib  kwfc- 
ealaryi sejmowej z żądaniem wydania przlba Sa^u 
sądowi poślą Zamorskiego, oJlarioiiego o Juuy- 
śłną obrazę urzędników pauslwowych, klórń wy­
raziła się W iu L wstępnym „M y  li NmuJoWa}11 
t t  ,>U 0  stosunki11.

b w i  M  y *m
v

Dział gospodarczy^
Nowela do utkamy o oodOMtu

ó a  lti i(l"  trym.i
W nr. 29 Dziennika Ustaw < jazona została 

tt4nv« z cl 4 kwietnia 1922 r. w „imedmjode
dany niektórych j oouuow^eń ustawy z do. Ui 

Jiipca 1900 r. o  państwowym podaśŁn dudmdo- 
wym i podatku mąjątkowym11.

Ze zmian ogólnych, jakie wprowadza uawela 
ae. uwagę zasłng-re przedewszysikieta podwyższ* - 
nie wolnego od podatku mandmnm do 190 ty®, tak.

W ysokość podatku według nowwj skali, wnraeia 
jącej piogrtsywuie od 0.5 do 25 proć., wyuoei vu 
jednego tysiąca do & milśonćw *» '. (od dochodu 
20 iuilj. ntk.) i wyżej, dodając po 25 proc. od nad­
wyżki pooao 20 inilj. mk. uochoui.

Do )x>datKu d >1 im  się ponadto, o  de cbodzJ o 
dochody osób fizycznych, progresywnie 1 dt> 10 
proc. «d całego podiągająwqgj podatkowi docho­
du.

Usieri uśuwienia płatotkoan skhuUnla łozo—a o
, 'bodzie tworzy nowela zaydńictfi w  kżkdej 
^udule Wiejskiej — podkonńsyę szacunkową, w 
mćaatach zaś może być utworzonych kilka poci- 
komisy i, składa jących oię z 5 do 7 członków i tykiż 
zastępców, powołanych na okres ttraechłetm z gro- 
w  płatników podatkowych.

Dla pewnych kategoryi płatników nowela wpro­
wadza uatilo zaznania zamiast dviy cfaeaasowyck tak 
tzaduu wykonalny vh dtklmucyi.

DU doanudów, płynących z porażeń służbo­
wych, emerytur i wynagrodzeń aa najwaftą pru» 
podwyższa nOv ela minimum tgzystenryi do 300 
tys. nik.

Podatek od tych duebudów itobiera się droga 
potrącenia przy każdej wypłacie i wynosi fiu •pro­
gresywnie 0.2 do 3,5 paw. w granicach dochodów. 
Wynoszących 300 t.ys. ink, do 4 milionów mk. U 
howiązek jjotrącania podnucu ciąży na służjx>- 
dawcacb, wypłacałjącyoh w izelkiego roo*aju wy- 
5>»grodzeiii.!.

N ó„ela upoważnia Ministra Skaibu do wyda­
nia postanowień uo do stosowania odpowiednich 
ulg prrj obliczaniu i pobieraniu podatku za lata 
1920 i 1921, o ile ściąfjHecie tego podatku wedle 
dotychczas obowiązujących przepisów okaże się 
niesłuszne.

Handel l prigmysl.
| 0  uda bij kupców w walec a drożyzną. W zwią-
i zku b utworzyć się imającym nadzwyczajnym 

konósaryatotn do walki z drożyzną zwróciła się 
v>’jtTrla Związku kupców w Warszawie do pre- 
zydyutn Body ministrów i do ministra si aruu z 
memoryaie^, w  którym wskazuje im potrzebę po­
wołania przctiv! Bwictel* te*że Ceotrołi do komiayi

doradczej przy nadzwyczajnym komisacyame tk» 
wałki z drożyzna, a to z lego względu, psOńewai 
Cenirala posimia przeszło 100 oddziałów, rojg 
sianych po prowtucyi, a przeszło 50 sękeyi Hm 
poszczególnycłi liranż handidwych w Warszawie, 
jest przeto w stanie objąć eaJoksziałl stosunków 
handlowych w danej chwili w calem państwie i 
być pomocna władzy powołanej do zwałóżńnja 
di-ożyzny, radąj opartą ha dokładnej i acistej *au- 
jopiośd spraw odnoszący iii się do w szęiklego 
rodzaju obrotów hannłowycb.

Traktat handlowy jm 1 sl«u,pŁvi djearaki. Pomiędzy 
delugacyą polską i szwajcarską doszedł do ńtttlku 
w Ueuui, według doniesienia , ,IlzeCzpos[Ofltej1, 
traktat lumdlowy, który oparty jest mniej Więeej 
na tych samych zasadauh co iuuc traktaty luńdłj 
we, zawarte łub będące w przygotowsduu mię 
doy Polską a państwami Europy Zachubiiej.

Z rym u towarowego. Manufaktura. Ceny detali­
czne n|e uległy prawie żadnej zadanie w przecią­
gu miesiąca. W hurcie zaś ceny są nieustalone 
i zależne od warunków poszczególnych hurtowni­
ków. Wielu z uje)’ odczuwa dotkliwie brak go­
tówki, a to idi zmusza do wyzbycia się towaru 
za Wszelką cenę. Są to jednak tylno chwilowe ró­
żnice ecu. Co się lycay fabrykantów, lo ci zdołali 
się już ohutojmac z potrzebami rynku wewnętrz­
nego i starają się zapobiec hiperprodukcyi, Llóra 
dawniej wpływała na obniżkę cen.

Skórn i obuwie. W branży tej nastała duża sta- 
gikicya. Na ęyuku jest obfitość skór twardych i 
miękkich, oraz golowego obuwiu. Kupcy spodzie­
wają się wywozu do Rosji, ale na tazae jest to je­
szcze bardzo ulfudióone. lśupcy ciiowają nu wy- 
wóz do ltusyi jedynie najtańsze gatunki.

Mj dlo. Ceuy mydłu .spndują niomal z dniem ka­
żdym. Jedynie le mydła trzymają się w cenie, do 
których wyrohu potrzemty jest łój sprowadzany 
z zagranicy. W tym wypadku gra rolę kwestya wa­
lutowa.

Nłei 1 p-zędZa. Czas dłuższy panował tu «up«ł- 
uy zastój, który jednak ąaczyua teraz ustępować. 
Pomimo lo jeszcze daleko do ożywienia. 1 aczkol­
wiek cenniki ustanowione przez zrzeszenie kup­
ców fachowych są niższe od poprzednich, to jesz­
cze wielu Jiupcćw opuszcza z lego cennika 10 proc.

Lipski jaimart jesienny rozpocznie Się 37 Sier­
pniu i p<>'iwa do 2 wrie.śnjj br. Informacyi u- 
tlzicJa i prospekty "wysyła na żądanie: Messami 
iiir clic Muslermossen in Leipzig, Esporonto-Fako, 
I.eipzig Mark) 4.



n o w y  d z i e n n i e

Z gloM y.
ż Kraków, 4 maja.
Na rynku walut zaszły dziś niewielkie waha­

nia kursów. Dolary straciły 50 p., maiki niem. 
I)i p., najomutaf podniosły się franki fr. o 5 p.

Na rynku akcyj n;ća Sar.teo mały przy tenden- 
ly i stałej.
Oltłk • krsl:c«;!S( j *;»»!» 4 w»n's 2SS* r.

Vt ahita marko-s; a
Ceilwśa Iuisiirer, I taańjg . lipfci;'

Witlatyidowizy. liiifD.r Spr?»cii hm ££p;'i:./ jrpn̂aK
Dolary St. Zjed. ! 3300*-14000*—r3900— 4000*-
DsL kścadyjskic 3700 - 55900*- .1700* - 3900 -
Franki Er&nc. 350*— 365 — 360— 3 7 0 - --
Fraakibclgijskie : 315*- 330 - 330 335*— -
Frans* szwajc. • 770*- ■T!)l)*— 770— 790 —
FuaLy sztarliagi | 1J-H00 tB.COOjj 1.7.500 18.000 --
Marki B'emisiiV. i 13*25 i4*2ot! 13*25 14*2 i 14r
Ksiuj * ausU*. —*48 —*51 -•49 —*51 •0
Kor. czc&ko.-sł. 77*— "7— 78— 80— 79-
Kor. węgierskie 5*— 5*25 5*— a*2e —
Kor. szwedzkie —*— —*— —•— —*— —
Kpr. duńskie 1 —*— —•— — —•— —
Lai rumuńskie 23*— 25— 24— 23— -
liry  włoskie 260— 220*— 200— 220— -

Wi

'żahita markowa
ofiar. żgdaao Transakcye
600*—
825—
650—
550—
350*-
600*-

700—
875—
725—
600*—
460—
700—

875—

I « &' -fl 225— 
750—

7*5— 
*276*— 
850— .  _._

6S0—

SCO*— 350—

Rew—
6*50—
'.250—

6800—
2600*—
1300—

6500-esco

Itsoo—
750—

•lOi/O*—
850— 8')0—

lico*— 
17.000- 
:-800 — 
bbwu—
neoo —

*200—
18.000-
0200—
■38.0—
5?C0—

6CC0—
:

Ic " klOO—
III 

i.!
'P

i
l

i
ł

^ , 00— 
1000—  
4100— 
3j50— 
5500’— 
3400—

950—

2950—

3250—3300

Akaye lsanksws.
FolskiBaakPasatc. I-V ern.
Bask )zij-t«>Ł* ■
Bask Aa*0̂ «*Jn 
Ziemski Bank KaaM*
Powszechny P 'uk Kred.
B”«ki..«llaKrefców)Ł*ó^cit

Akr . T «R .b n j].i.x n s .
Pol.Tw. hand.PJM.I-IVe.
Handl. Sn. *ke _Imp«x“
„Polski Glob* MII em.
C. Hartu ig, Poznań 
Zeglaga Polaka 
Wans.Tow.Tns8. i Zoglugl 
Zieleniewski i-ILT nu.
B. Cegielski, Poznań ,ax*
Warsz.fip.ak.Bsd. Par. I-IIt 
kL«oi: bsz“ f»bi'.Bsass.roln.
„Trxebinia“ I-1V em.
Zakłady aminie. „Pocisk*
Huta Kraków
-Antom stor* fabr.gaasoek 
j aoJ ertk-Cem.Ssezakowt 
„Górka* fabryka cenienia 
Jśieiszsńmio Zck. Gńr.S.A 
,T »Arege*Tow dla prz. gór; 
fika ako. pnoaa. naft. i g. z.
Karpackie Tow. naftowe 
Ake. Tow. naft. „Galicja 
A.T. dla p.i ui. oleju sk:
Polska Malta 
Hak Ir. w Sierszy UD em.
„Olkoa* X. A.
„Pezet* Powsz. sak>. bnd. 
rabr. prze i. tt. w Trzebini 
yKrakas* Zj.fab.prz.wysk 
Ł abi. poraekw Ćmielowie 
łabr. eakra w Ckodorowis

ta iełda  e a r u a w s k a  z  4  bm . Dolary stanów 
Zjednoczonych tron?. 3870—3995—3980, sprzedał 4000 
knpno 3990. Dolary kanadyjskie tranz. 3890. Czeki: 
Geutaj. tranz. 18*70—18*671/*, sprzedał 13*85, kupne 
13*45. Belgia tranz. 335—8341/2. sprzedaż 3361/2, kupno 
88314. Berlin tram. 13*70—13-90-18 65, sprzedał 13 8 ) 
kopno 18*46. Hondya tranz. 17700—17850—17776,
Sprzedaż 17875, knpno 17675; Newy Jork tranz.-----
sprzedaż 4000, knpno 3960. Pary* tranz. 363 Vl—3661/2 
81:48/4, sprzeda* 8663/4, kupno 36*28/4. i raga tranz. 78— 
701/2. bzwujcarya tranz. 7921/2—795, sprzeda* 792, 
kupno 784, Wiedeń tranz. 5cVt—50, sprzeda* 501/1, 
kapuj 491/2. MJRenówka tranz. 2875.

-  — t - r  - *_j ł I-----k —-
sas**8

kuna e w ti w Wiedaia 4  boa. (L.)
da_ 315250 Zagraeb 2912 Belgrad 11623 Berlin 2820 Bra- 
kaela 687*50 Budr eet 1057—, Bukareszt —*— Ke- 
peaksga 17487;, Lendyn 36375, Hedjołan 43 >70, N. Jork 
8184, Pary* 74950, Praga 16840,Zaryek 158625. Belgia 
68650 brłgawMa 5895, dfrlary 8144*—, marka niemieeka
>—----- , angielskie 36575, Iraacna. 747—, holenderskie
8142*50, włoskie 43570, jugoalewiańakie tysuęesk nie- 
eiempi 11588, polał a 203*—204*------, ramańakie 5744.

M trsa d Ł 4« i  w  Praotra z  4  b a .  BecUa 17*60— 
Yaresawa 1*1702—1*871* . ki arka uem. 17*60—. łtarka 
polaka 117*9*—137*1*.

U r w  d e w iz  w Zurychu z  4  bat. 494ŁT). 
Berlin 175*—, Holandya 183*70, Nowy Jork 516, Lon­
dyn 2**97, Pary. 47*36, Medyelsa —.——, Bruksela — 
Kopsali ga 110*—, SŹtokiioim 134*—, Chrystiania 85*94 
B ■ ■‘r̂  i 30*40, Buenos Ayres 185*1/2, Pręga 10*05, Buda- 
pm i 0*87, Uagaeu —*- , tioaorssamc « • !» , Wie­
deń 1BA4, Auatr. atemju- >*0<>Jh.
ś" 1 ' » ■ * *

War*aftwu. PAT. Giełda zbożowp-towńrowa.
Zj to 1Ż400Ł mąka żytnia według próby franco
*  larszawA 13000, mąka żytnia .70% 20S0G, otręby
■iylr.ie 10300, rzepak franco Warszawa 27500, ję-
Czn.Ki browarniany franco Warszawa 13400, syte.
f r s .c j  Warszawa 14500, owies 13500, 13750,'
41150, łubin niebieski 8700.

Gdańsk. PAT. Dolary 286.71—287.28, przekaz r
Londyn 138370—tm to , marka pousL «T 9 «  -  ,
ra t] n SParuzaw* 7T6— 7T9. [

BjH, lo y sste ifra jr je
Gem:a. (Tel; wŁ) Artykuł VII. tiK-iucryałn wrę­

czonego sowietom, który był powodom o<Ndte#y 
Francyi i Belgii nu podpisanie K>eir;oryńjn raa 
następ).i ■ re brzicir-iuc:

Y, ctiu poparcia iciua ;.ag>**i>:‘->.'.jn«J go-
spodu roso■ ciziah.mości Posyi i uniożliwienia ob­
rotu paiisi erom przy zębi, z pomocą Rcsyj oraz a,>y 
u/alwić odb;Kło\Y, zraju, przyjmuje rząd sowie­
cki następujące postanowienia doiyczącc własno­
ści prywatnej:

Nie przesądzając o prawie przyzna nem rządowi 
rosyjskiemu przez uchwały w Caunes zaprowa­
dzenia wewnątrz, Rosy i s« ..oownic 'Ir.tlwzg.o, uzna­
nia tak MW oyster.ai whisności gospodarczego 
i rządowego, jaki mn się wydktjc najłfrpsŁyui, 
uznaje rząd rosyjski, swój cbowiązak dania intere­
sowanym zwrotu, przywrócenia do dawnego sta­
nu iliici oclzzkoctowr.nia za straty i siŁody po­
wstałe z powodu konfiskat i sekwestrów. Jeżeli 
jtduak dawni właściciele nie będą uiogli przyjść 
w posiadanie tych praw, które im dawniej przy- 
shigiwały*, musi im rząd sowiecki zaofiarować 
Łompcnsnię. Jeżeli dawniejsi właściciele i rząd 
sowiecki nic będą się mogii pcro/.uir.iec co do 
rcdznju i wysokości kompensaty, mogą dawniej­
si właściciele odwołać się do dccyiyi mieszane­
go sądu rozjemczego. Jeżeli ten sąd uzna, że kom­
pensata przy zimna przez rząd sowiecki jest od­
powiednią, miusi być ona przyjętą przez dawniej­
szego właściciela. Jeżeli jednak między dawnym 
właścicielem a rządem sowieckim nie dojdzie do 
porozumienie w sprawie skoniskowanego dobra, 
wówczas dawny właściciel musi jo olizymać 
przynajmniej na tak korzystnych warunkach n- 
żylitowania i swobodnego dysponowania, ,jakie 
mu dawniej przysługiwały. Jeżełi mięszany sąd 
rozjemczy slw;erdzi. że przeniesienie dobra jest 
niemożliwe i że musi bym dane odszkodowanie, 
wówczas wysokość jego w razie braku po-ozu- 
mienia będzie również ocenioną przez mięszany 
sąd rozjemczy i musi być ono njtycbmiast wy­
płacone. Jeżeli rząd sowiecki ni<  ̂może zwróćic 
dóbr, to nie ma też prawa przekazywać ich pó­
źniej innym koncesyonaryuszom. Gdyby rziąd so­
wiecki zamierzał później ta kię dlobra przekaza.ć, 
wówcztw przysługuje dawnemu wfezścpoiełowŁ pia- 
\yo i .erwszeńatwe. J e ż e L  użjilit wonie dobra nie 
będzie inaczej możliwe, jtdr tyilco w urodzę włą­
czenia go do jakiejś grupy, wówczas odpada po­
wyższe postanowienie, atoli dawny wlaścicieł o- 
trzyma prawo ndziału w grupie odpowiednio dó 
swych praw dawnych. &  „puprzednidd1 albo 
„dawnych właścicieli1 będą uważane wszystkie 
rosyjskie towarzystwa finansowe, przemysłowe 
albo handlowe, które w chwili nacyanalizacyi 
były w posiadaniu właścicaełi zagranicznych, je­
żeli stosunkowo wielka część ich akcyj albo obli- 
gacyj były w posiadaniu obcem, albo jeżeli po­
łowu. obcych właścicieli tego zażąda. Jeżeli takie 
żądanie nie będzie postawione, w każdym razie 
obo wiązuje odszkodowanie. Przy uregulowaniu 
kompensat będą strzeżona prawa osób trzecich, 
ciążące na tych dotn ach. Jeżeli powstały szkody 
z powodu czynów albo zaniedbań, musi być dane 
odszkodowanie odnig cgćłnycb zasad prawa 
międzynarodowego.

Inne artykuły — jest ich razem 13 —  uzgodnio­
ne z projektów francuskiego i an/ielsł lego, 
manę są z dotychczasowych o spesz. I tak art 1 
mówi o konieczności npraM tuhi przez •ewtety 
propagandy, 2—6 o długach wojennych, 6 o  spła­
cie długów, 6—13 o prawach i obuwuązkach so­
wietów wobec cudzoziemców-

'ki! iw
hec isżrienJn bloku £rancusko-be^j;T-^rfb rtfnję 
zmienić swe stanowir-fo vx-bcc inemo*.y. po­
siadają bowiem z i. kr,i i
sfcimi interesy w Rosy-i.

toCt, c.y;t - t* ił  3
Pij!!:; ) Z.

IZ
Gewiia. (TcL wł.)

Wiadomość, że angioi.sl > hi,':..-oik*Ci'..-e i-■ ■. • . .■;. • 
stwo Royal Datcłi otrzyma5c» «  •; »*• .-yy
sklej daleko idące kor-c« -ye ek.y-ic.r r.oyi pół r.i- 
towych. Wiad-inokciomj lyw; prr^ciRł*. U-:y i •'. o 
lendrzy. Yiatióir.:oś'.u z h istr-ruan-u -.ioMw; je ­
dnak, że jakkolwiek rk.rad naRowy z sowie...mi 
nie jrsl jeszere ‘icilniy idc z/ .yarly, ;•*> jnlank 
pewne jest, żc pic-wszorzęunc Lowarr;. :rv. '.) ;\nf- 
iowu angicisko-holecóerslde prowadzi »uńej roko­
wanie z sowjelrmi w tfj sprawie.

Genua. FAT. Na ulicy w Nei'a/ł zJcrzy] 
się wczoraj samochód, którym je -hal cyn  
rumuńskiego prezydenta ministrćw Bratiam*, 
z automobilem angieLki.ej delogacyi, w któ­
rym znajdował się L. Genrjje z- żoną i cór­
ką. Należy to  uważać za szczęśliwy obrót, 
że tylko jedna osoba z  pośród jadących, a 
mianowicie żona Lloyda Geor£e'a odniosła 
lekkie obrażenia.

---------fc-r-----—

FpsKcy® a pakt p o k oso w y
Genua. PAT. Ze źródła francuskiego donoszą: 

W Paryżu zebrału się dziś przedpołudniem w mi­
nisterstwie spraw zagranicznych rada manisLrów 
pod przewiodawsfcwem Podncarego. Obradowano 
nad paktem pokojoyym , którego projekt został 
wypracowany w  Genui i postem.w Lcmo przystąpić 
do tego* układu pod warunkiem, że prawa Franty! 
wyrikające z układu wersfcłslRego będą wyraźnie 
uznane i  zagwarantowane. Deiegacyia francuskw 
w Genui s jpnopooujc kjlk drobjych anr"ui. R- d* 
ministrów postanowiła jednogłośnie, *by Fraa- 
cya przystąpiła do paktu pokojowego z ta £  har 
strzeżenaem, że taaże i Rossy a do njego prze­
stąpi. Rosya tna Sóę jobow iąz ć dio aic..i i o w i j*  
swokh sąsiadów na przeciąg lat 10 araz do * ę 
znania na przeciąg lat 10 grani-, u-flnłcnyri. nkła- 
deen wers-^łskim, którego Rosja, n&e £ idpc s Ła. 
Także non być w pakcie wyraźnie zastnefcatb, 
że nie itm <xsza om w  niczem u nfccyi przysłog**- 
jących aliantom według układu wersalskiego na 
Y.jpadek, gdyty Niemcy hie wypełni ty swoich » ■  
Dowiązań. Pakt pokojowy ma dnlaj iw jm etoe** 
znać wielkie mb d-yn-roJe^re umowy, wylhs- 
czająoe wszelki powrót na trem rodziny Ha^-bue- 
gów albo Koh«njaoIlern6w. Dalej ais powinit* 
układ pokcjcw j sprzeciwiać się Q “ a-tyw /ar u-

luesitK M M iis .
Bruksela. PAT. „ lib r ę  Belgique“ podaje, iż 

laektóro państwa jak Holandya i Szwpjcazwa wo- 
 m m m m m i m m m m  -----   1 '»  mm

kładom, które aOKuOły ar™ -te przez ]_ 
carstwa. Doty cny to aarówno ukiadu t iariu ito* 
belgijskiego, układa w ' iłaohtrattawUa«u I «H >*» 
uudęj eutenty.

A m e r y k a  w o b e c  s o w S c & b w
Letetya. PAT. I>uw » ^ r  14nt< iBefómtl 

z Nowego Jodem: Słychać, Ił petayuMk B9srdb0| 
isażą_r’ w amesykaóskkB gaMneule u m w ł* _kw* 
syi, jr-tnal h  sekretarz stena wypemłe-
chteł s£ę prtw hr twna.

Wiochy wypierają się układów, 
z idiemalistańsi.

Rcym. PAT. (Stefanij. Reąd wloahi ogłaama, Be 
nie zawierał ładnych układów z rządem* angar- 
dńm.

Wymiana not między Polską a Niemcami.
Warszawa. PAT, Z powodu mowy prezy­

denta Prtu Wschodnich wygłoszonej przy 
otwarciu sejmu pruskiego, zwróconej prze­
ciw Polsce, w marcu br. złożył poseł polski 
w Berlinie energiczny protest przeci wke 
prowokacyjnym ustępom w  teza przemówie­

niu. Na notę posła odpowiedział dnia 25 
kwietnia niemiecki urząd zagraniczny, a dnia 
2 ' ogłosiły treść tej odpowiedzi t rama nie­
mieckie. W odpowiedz* swej stwierdza se­
kretarz stanu Haniel, zastępujący m inistra 
Rathenaua, łe nie widzi w słowach j« iy -  
d«nta Sira tr.d i*j agresywności, jgdyi pod­
kręcił pn ktdoóśd Pirat wchodni *k

pokojowego współ*  ̂cła z innymi narodami 
sąsiedzkimL Mowa Słra — zdaniem l lani da 
— była jedynie wyrazem obaw, które po­
dzielają wszystkie części Niemiec co do agrń 
sywnych planów niektórych grup społeczeń­
stwa polskiego. W  końcu prosi on, by sre^y 
rządowe zed ci? ry uspokoić opinię poi * % 
ponieważ Prusy wschodnie nie żywią wzglę­
dem Polski żadnych wrogich zamiarów. Na 
notę HflnŁstra Hańida odpowiedział rr; ezwlo- 
c* eaw poseł Mrd< pęki, że treść jej prześle
swem u rządow i, h ićry  nie om ieszka 
stanptris1̂  w; je j spraw ia/

zad

fWW>KWWl#HU.



mm
i »a prawa pifcfiów f*-litakowyeh gazo*| wy*h i wfglswych, dorabianie , 

neśoi i przeróbki uek«l©ciai« j Zakład a*ei©ha»icŁ*o-iatiaUejrj- : ny A Ĵ drtejawski, Kraków, \■<r< 7 wolaka ’i0. Hi ■_! (243)^f??V v*‘,,CZi2a lęb^. y,*oJ* znos- _d*tGw l>.i < k«ró>*y ~ nawet p*i«- j  ,V_'
łatłi?, '/aoi;i : lunął® pn pk -
’y,^ e. iyy. Xrakćwt K y»*i; fct ] i : T  f  i /fj . ifL ?

t/H : koretspołiilt^ucyi, ziuijijea;
■ .język polski, t<>»yis-!u. nie- 
! nii(.-«ki, piiiijc-a u;i waszy- 

siuiiij Ai-iiiił*yo«^ify. Zgij' 1 : i ic pote.jjkfje posady.
W rJ* i*->i .siwwsarwdti* do :L iosi.t-nia p.‘a „H aca* do :

A im . N, Dz. 843 ;

UiniUparayelkiił 
oCtlWJ Vŵ ii;*Uo\Aauij

W U R S  K S I E d O W O S C I
v; li aiwej r it . isowoiri 832

p r z e p r o w a d z a  /a  p o m o c ;]  l io r e s p o n d e iif ly  Z  naj­
lepszym  wynEfiiam i w najjki óftszyin « : u l e
/aLPuI Ku u U i bu Jj.i>\vviili 2 . ftąpit-aw au- p r z ę -  
pjfUli. Po ••.dlyriu Kuisu śwKidcufwii. Cena 
Kursu wra?. s druEcewiiRinil skrótami
i w a i l o ś i :  1 (0 0  MU A wynosi K U .  S O O tr . l ia tn a  
w  d w ó c h  ro la ch . Pi ló p c ld . i  za urłlrtH aiiium  2b M k.

Ad«u „H. B a*.

U i j S 4 « 3 A a ©  tkiwi ! 
lUt^w <kiz.c?aa« ł« sałepH około 1 
2 u l i 10 łmu. nr er. U tii. oui !
v.yse‘Je( Wj«4o;ao£<: fL-oJxk* - 
,iŁrs« -» podTa»«;«. 803 ] Oo ó i t o '/  u lę k li1., g a z ó w . i

«^i«^!S''^£r*7.'Pkk-- i “*u- i na. YAm̂ -
RiUUłŁ wjkotrujono­
we. J. P;tXi?iĉ r*cuL Kj-eków. ni. 
kii*coia)*k* 7, km. fanty tA),

2 fethowM » kAtt/t-icwu 
5—3 roitiMkuw pMW- 

kuję. Maia fraoUery edwLKrakcwŁkitl i w|flcL 
nU ac-4 „Zaraz* <1 AiGbu. fi. £*ar.

JlMilŚsrs?j S » ^ lv % ik >
do Lamp eieklr., ga iow . i »»S» ' K lw »S*  Ea Ks U W  .  u w l
u*£t. cotowa i na zamów. I . , , ■, , . . ,nryt-BM-rnlT 8£-S iz "'lększyru kapitulcm ceiern powiększciiui
law ^ya e f̂i,kTg|»U! i.-'lmejijcej rentownej fabryki, poszukuje sic.
Worki W Ak>o.;w i8z iic y J  ^ g ło s z w y u  p rzy  ju łu j^ u lw .  Ib-. Jan  ( i e l d wt r U;
IniA.Jaś!.rzebekiT8i.Z(W81 w bzew bsa 21. «3l

Zeszyty szkolne
Bruliony, Prcperatki, liloki, wkładki 
ilo bloków, tioŁ tarcza w każdej noaci

P olskaiabryL a pr zert.bów papierów 7 Jb

„ K r a k u s 1*
| Krakówz-Pod^urze ul. Legioaów L. &

d l a  i ^ a M "nu

fcc L̂̂ fowa t*łWl ę»tiey jsAirscttJiyt'**#) tówy 
d«óoU»k«£i«U pasyiaâ  io  Juriak<v- 
w«j sguaoómźj aj tykały n dgriutw towar A w m*£ny«b t
ditecin/i yrJi. ^lounfD^ î sd 

o<2£fjt* xŁ> biura »j^o- 
fcłwió Fe4A?vv łcifctiisrK, kjrft.kAw 
trtwdt.ka IŁ

fjŁnwkcw ek« 30, i. |i. (n. kawUr.} | ,
F oszukuje

ililiii uli
d o  s w c F a *Wifidoiaitść: Kra-*

^ ków , lit- ka Jo ielow icŁ a  4 ;  
yp<i U. p. ulicy ny. 7S5,

V 0 L T A
s p n a d i i  a r l y k i t i ó w  
wodeciągowyau # t 
liurtowuie i
eii;£ciow o 
pos-ailn
uaskta- /  Klozety fajansowe /  
dxie

i m  k
wyuzzą w krótkim czasia.

y o^ B iłśc  e g e a t n i a o n a .
Zgłoszenia:

,Ewa“ i^ócifiórzó, Twat ro «sk i«go  ta.
lVanny Lano - żelazne 

i c <ikowe.

(u-

K ln i e k o e z n  n u u a y  s a s a e i y t  z a w i a d o m i ć  naszych P . 
K llciltdw  t C iob y , pragu^ea 3łabyć tanią i eiegar.cit^ 
białtatr aa fską  1 dai ^a, te  } in y  t^ tzym  sktadaie o- 
t w o i s y ł i i a e a y  s j p e e y a b i ą  p m c o w n i y  bielizny.

N a  j w o w . Ł e c ę  w y s y ł a m y  p o w i y  z a  ł ł u  x e a i c m  ( p t a ­
si aisjpczy odAntaj) co  aaetąpbje:

d  t t s n i c  H t i U a  l e t n i a  d r i u m c  z  p o d w ó j n e r i n  
aseakłetaml i  d o t .  g - e f i r a  k r  l o r  o w e g o  n s i m o d n i e j -  
BEycfa d w e n i  t -  tu>*- : t j a  p o  1 . l<50 t i k .  s a  s z t u k ę ,  z a  
f U  tuzina 1 1 .4 1 0  Uk., tu a in  ii- t lO O  M ir .

! i )  tE M daZ  k e s z u l s  i  f r a u » iu > k ie g o  n l i  p o  2 .5 (  0  M k . 
as azJolę, a k*Jaiera;ykiem a tegot mateiyalu 2.7 i 
M k , pdl tnsln 1&C00 Mk.

I . "  M i n i t  B a « a a r . e  n o a s a  b i t u e  z  d o b r ;  g o  g u -  
t a n k n ,  a t  t r y t l u  S i i e z t a *  p o  Z .2 5 0  M k .  A  s i t n k ę  
w y s s z e  * 0  f . ? . t a n k a  2 .6 0 0  M k .  z a  s z t u k ę .

4) K a lasou ^  . :.t;y;
Mk  ̂ wyieacgo gatunku 2.060 -ćl.

5 ) ^ ? c s * u ! e  c H t M B S k fó  b i a f -3 
zagranicznego fcatysB " ! : ■:••.. ■ >'
; wsi* wkami po 2:600 18':. ;

B) S p - j  t l s t i e r z I  jŁ iS m  
l y u t o ^ o  z k o r o J K a m i  po 
:-:a a z t u k ę .

>) Chttk!«ckti3 m'.j 
i . i  d a m k i  i e  z a  t u z i n  '• u I 

4) C k u e l k : męskie < 
zin S.SOO i i 00 K i .0; Pir*cS«5©ra«Jfc' - 
m ir. dehre-po psdunku :
fio jdćir.k, r: i; f-
ś c ie r a n iu  p o  2 .W M  M ii.  
iialunku ęo  f .5 0 0  MU. <■-.

10) i-StSf/^kiŁkS męt-.! ■ - 
■ c za tre  i k o lorow e za jió; '

2 .C l 'ć  ' - : U i ‘  i :  i 3 .6 0 0  M k . ( z a l c i n i a  <:d g a l e :  ..
i 1. )  :  <  :>■ r * r j  d a n i iK iu  < t t n i c ‘ e  . :x e r i :o  i ■ • '•

e e iu i  •-■ '.m i  f .O iO  t - k  , ti.OiA) i ć .t ić O  uli...
giitn.uk u).

12) k d w n ia i p osiadam y na sk ładzie Irylistinę  
w u b n ę  u * jw ; ,  is re < zo  g a i  u n ii  u , s z a r e k o .* - . ': V *0 e r ’ 
cya li ió na L/ćs dam tluo ■„ e w i-.zyp1. U i ; , .; ■. i , , -  !
M'.;.ri; •.;.!{«•:.U>, jak to czarny, granul, »:>•(,. -nUsTol i 
etuki.;. ń, j.i.'-.si<;\vy, róz.-.wy, i. u.Moski. : bron
I o w y .  f lt a .- i  i m f i M , . t ! c i v y  i w y s j i a i t i j  k u p a ,i l  im  c a ł ą  
uihn o <1 m. 40 cm.., za Tb."00 ilu.. K i.ycli na biuzkę • 
z i.:.; i 1 ;• i-ciu ••• '.Jk«l Mk.

r u u : : r ,  :.'.U u vj l ó ż n i c b  d e s e n ń . c i .  i : i y e i . '
u-*. ■:. g -m ik A  i.oU'(i.iw:i 5 5  cni. sstroka po 1 ,5 6 0  .Mk. | 

za n .cii.
M rirkizcU  frin en ak a  gładka i w  u jsa n iscłi w k o lo ­

rach om ul 11,-;,t ,'ii Y/yżcj po 2 3C0 MU. zu n itif  gatun­
ku ilu." i . v .  i ]

/ ' : i  - - ..a; i f j i  , \ \ i c  v , 1 -c z a  s iu  C d ; c.i.k.
i u,. Ar. ■ i u ■, /M ya .y  ff.tyc htuidat tnioJeft liaw cl

I , / .- ...u  „ i . ,  i . ,:y  ; a m o r .  m a i u  n a  W - z n l e  p Y O S iin y  po-
cu." i, !;,i ■ r lsf/y  -,u.

ć ' i . ■, >.a i" .i  w in .in i  l o u a i  cumy pic
uk;--izi> y i . ' .  " d w u  : - i  d n i .

i anir ., ni p u lu.uy adresow ać:

12© s&Satśu S'ateirit’ «sr:cfi-»

/  żelazite Umywalnie, 
• / tiusiie, *,le»y, zhlfjt - 
/  aiki, kuria i weuiyie 

j różnych typów. Sie- 
^  dzenśa klozetowe. Pie­

ce łazienkowe na wę 
giel i na gaz

fabryk f 
Uh: lewych 

i la :̂ .■» \ /11 v u 11
Krakf,'

u L  G ertru c- i .

\2 S W I 5 X Ś g

■ ^ p it

KRAV#: : y

r.aiiych i jedwaLizych m ó cz i ćkf 
ków, najlepszego wyrobu 

w najrozmaitszych gatunkach

Krancenblum
tił&rsz&wa, Skórzana 4 m. 38

przechodni dom Graniczna 7.

V"7',CA; Przyjuiujn zamówienia za zaliczką

A r\

;a
i nu-,

'Ją
i ’sM m A  i k o a z i i A  4 3 ..
y w r ę n n w w  .

went Akademii Handlowej 
at d w s i i e f r t ś M  p r a k t y k ą  

w  d s i a l t e  s p e d y c y j n y m
i-.osziikuje utlpowiedaej pomady. Łaskawe zołcA 
;-jOkiiu pod „Absolwent? do Adm. N. i)z. fBjęę.

■' "w

f f

K r  ; v , y , „ ; y  1' j ja H ą  I s p m s | | t S | i
Ł f d * i 4 y . A J i l k i U W ł . - S t o S f r K ?

W a r s t w a ,  2 1 .  p .

m oiuu przez je d v ie  w  Polsce yćuuio . Ł i t a u '  
Kedakcya: Kraków, Rynek g i. Ł. 11.

Ni. be do nabycia w «  ws/.ystlc:fb  kioskach ng«a- 
cyach pisnz i nu s: .. . : . . ć  m ćc jow y d i. A t

L e o n  P Ó M E E A N Z ,  K r a k ó w "
ulica Grodzka S il.

powiócil s  N e w - Y o r k u  i  p o l e c a  r .  T . l ’ u l ) l i o u i o i e i : 
■ w d j  p o i - o w n i s  o t w a r t y

m a s ( u n  k o n f e k c j i  

i p ł a s z c z y  d a m s k i c h -
; W ykonuje t e t  k o s l y u i n y  i ( a u .e s *  t .  w  ( s a n  a g o  1 p i  
: wiei/onego iruteryału, V eilłjg najświetsaysk i t 4ua 
I po umiarkowanych cenach. f f t

r - © n x s s «
U 2&V>

W Y K O N U J E  W S Z E L K IE  Z A M Ó W IE N IA  
W  Z A K R E S  D R U K A R S T W A  W C H O D Z Ą C E .

P. : . ■'.yiifi*.dfcvirii'JHr do W artaawy lĄirtejmtfe upra- 
Kiamy r. c iiw it .lz ta ie ’  nasacga sk ła d u  i oaebir.ic prze­
kona <-o Co gatunku tow arów  i cen.

Lee, o :'... v.r,.' ..-i c .1 itr. ̂  f-.-A&cJitt R d f t t w j l i  . 0 .0 - a a *  a  a a a  a a  a  a  a  a  ’ #. * a  
w ir*; . i . " - - . . 'd P 'r L  d egodaa w a r u n k i .  821 | Ł .d k m ^ A  A A A A A A A A j A i s A i i

Nakładem Gal. ' Sjj. W^wawił, K «L  Vt-ca. Gr Ign. Schwarzbart. Red. oagour. M. Feldman Nowa Drukatfljjr UĄtsópłjc^wa, GjjltSŁk.ąyej 1


